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CZĘŚĆ CEZĘDOWA.

Naczelnik Państwa postanowieniem z 9 
czerwca b. r. zamianował ini. dr, Jana Stu­
dniarskiego x dniem 1 lipea b. r. zwyczaj 
Bym profesorem elektrotechniki w Akademji 
Górniczej w Krakowie,

Prtzes dyrekcji skarbu zamianował 
*  administracji skarbowej w Matopolsee 
starszego oficjaata kancolaryjnego Józefa 
Gaudyna z Trembowli ofiejałem kancelaryj- 
Bym w X. klaaie rangi z ważnością od 1 
lipea 1919, __________

Prezydent dyrekcji poczt i telegrafów 
okr, krakowskiego przeniósł praktykanta po­
cztowego Zofje Cbarewieiówną z Wieliczki 
do Krakowa.

U s t a w a

z dnia 30 czerwca 1920 r. o ulgach w spła­
caniu zaległych procentów od intabulowa- 
Bj eh wierzytelności, Łudzizi zaległych podat­
ków i danin publicznych w okręgu sądu 

apelacyjnego we Lwowie.

Rozszerzenie stopnia pierwszeństwa pra- 
*a nastawa dla wierzytelności odset­

kowych.
Art, 1. W razie dokonania przed dniem 

1 lipca 1921 roku przybicia przymusowo 
sprzedanej nieruchomości, korzystają z ró 
**ego pierwszeństwa z kanitałenr (§ 216 
Bet. 2 o. e.) odsetki i inne powtarzające się 
Btletytoćci ubacsse hipotecznie zabeipie- 
c*onyeh wierzytelności (dodatki na zarząd 
. I. p ), które nie zalegają dłużej n ii 8 lat

przed dniem dokonania przybicia. Z tego I dzielnie. Bównocześnie z wpisem nowego 
pierwszeństwa nie korzystają jednak odsetki I prawa zastawu dla przemienionej zaległości 
i naleiytuści nboczne, które w dniu 1 sier-1 kapitałowej należy wykreślić dawne prawo 
pnia 1914 roku zalegały jui dłuiej, n ii zaaUwnw wysokości tej zaległości, 
trzy lata,

Przemiana zaległości odsetkowych 1 ha 
pltałowyeh na nową waerr„<elność na 

w niosek dłużnika Inb wierzyciela.
Umowna przemiana zaległości odset­
kowych 1 kapitałowych na nową wie­

rzytelność.
Art, 2, 1, Do dnia ?30 czerwca 1921 

włącznie moina zaległe odsetki i inne po­
wtarzające się naleiytości uboczne hipotecz­
nie zabezpieczonej wierzytelności przemienić 
na podstawie umowy stron na wierzytelność 
kapitałową (kapitał odsetkowy) i dla niej 
liin.abnlo1 ać prawo zaatawu z pierwszeń­
stwem równem temu, jakie ma wierzytelność 
główna, Postanowienie to nie ma zastoso­
wania do odsetek i naleiytości ubocznych, 
które w dniu 1 sierpnia 1914 r. zalegały jui 
dłuiej, n ii trzy Jata,

2, Kapit*ł odsetkowy nie powinien 
przewyższać sumy zaległości w odsetkach i 
naleiytości .‘b ubocznyeh za 7 i pół lat. 
Kapitału odsetkowego nie wolno oprocento­
wywać Tfyiej, n ii po 3 od sta, i spłacać go 
■aleiy w auauite tiieh albo w równych ra­
tach półrocznych lob rocznych. Okres umo­
rzenia nie moie trwsć dłaiej, n ii dwadzie­
ścia lat, a przy pretensjach zaintabulowa- 
na nieruchomościach w tych gminach, w 
których sąd ma siedzibę, nie dłuiej n ii dwa­
dzieścia pięć lat. "Hutnik nie jest obowiąza­
ny płacić w iszych rat na kapitał odsetko­
wy, aniżeli to wypada z pianu ukorzenia. 
W razie przymusowej sprzedaży nierucho­
mości kapitał odsetkowy staje się płatny.

Art 8, 1. Przy poiycticsch annuiteto- 
wych moina równocześnie z przemianą od­
setek na kapitał odsetkowy na podstawie 
umowy stron takie zaleyła kwoty kapitału 
przemienić na p„wą wierzytelność kapitało­
wą, którą w teu sam sposób jak kapitał 
odietkowy naleiy hipotecznie zabezpieczyć, 
oprocentowywać i spłacać.

2. Wysokość przemienionej zaległości 
kapitałowej i odsetkowej naleiy podcó od-

Art. 4, 1, Jeielli d łu itik  wskutek wy­
padków wojennych nie mógł zapłacić w ter­
minie odsetek od intabulowanej wierzytel­
ności a przy potyczkach annuitetowych tak­
ie zaległych rat kapitałowych, moie sąd ai 
do dbia 80 czerwca 1921 roku włącznie La 
wniosek dloinika lub wierzyciela pozwolić, 
aby zaległe odsetki i inne powtarzająes się 
naleiytości uboczne przemieniono na wierzy­
telność kapitałową (kapitał odsetkowy) i aby 
dla niej zaintabulowano prawo zastawu z pierw­
szeństwem równam temu, jakie ma wierzy­
telność główna, Przepis ten nie i la zastoso­
wania do odsetek i naleiytośei ubocznych, 
które w dniu 1 sierpnia 1914 r. zalegały 
ułciej n ii trzy lata,

2. Postanowienia art, 2 ust. 2 i irt. S 
mają tu takie zrstosowanie.

8. Do rozatrzygania o wniosku powo­
łany jest sąd, który ’'est właściwy do wyko­
nania egzekucji co do zastawionej nierucho­
mości.

4. Jiie li dłuinik, stawiając wniosek, 
nie wykazuje, ie wierzyciel hipoteczny nań 
się zgodził, naleiy przed wydaniem rozstrzy­
gnięcia przesłnchtć wierzycieli; (§ 56 o, e.), 
Koszta połączone z przesłuchaniem zwrócić 
ma dłuiaik wierzycielowi, chyba, ie dłużnik 
poi sądownie domagał się przemiany i wie­
rzyciel odmówił temu iądaniu, thoeiai wi­
docznie było uzasadnione. Przed rozstrzygnię­
ciem zaś o wniosku wierzyciela należy prze­
słuchać dłużnika (56 o, e.), jeieli to jest 
możliwe b a  xnac*ii3j zwłoki.

5. Od uchwały, która dozwala ‘przemia­
ny zaległych odsetek na kapitał odsetkowy, 
dopuszczalny jest środek prawiy tylko o ty­
le, o ile ona tyczy się oprocentowania i

spłaty kapitału odsetkowego oraz kosztów 
postępowania.

6, Uchwałę wpisać naleiy z urzędu do 
kBięgi gruntowej.

7, Wniosek o przemianę przerywa prze­
dawnienie,

8, Da postępowania i sdle niniejszego 
artykułu mają zastosowanie przepiey o po­
stępowaniu w cywilnych sprawaih spornych.

Postanowienia wspólne.
Art. 5. Obok kwoty kapitałowej kapi­

tału odaetkowego moina przekazać x ceny 
licytacyjnej xa nieruchomość zaległe odsetki 
i inne powtarzające aię naleiytości uboczne, 
przypadające od wierzytelności głównej i od 
zaległych kwot kapitałowych,? przemienionych 
■a nową wierzytelność kapitałową, dalej od 
kapilału odsetko rego tylko w takiej kwo­
cie, aby te odsetki i naleiytości uboczne ra­
zem x niespłaconą resztą kapitału odsetko­
wego nie przekraczały ośmiokrotnej wyso­
kości rocznych odsetek i naleiytności ubo­
cznych od kwoty wierzytelności głównej, 
która była intabulowana w i isie wpisania 
prawa zastawi dla kapiiałn odsetkowego,

Art 6. Prawe zastawa dla kapitała 
odsetkowego gaśnie x upływem dwu lat o i 
dnia, w którym uiśeić ualoiało ostatnią ratę 
annuitelową, albo ratę kapitału odsetkowego. 
Wygasłe prawo zastawu nalały wykreślić z 
urzędu w księdze grnnto.roj.

Art. 7. O ile kapitał odsetkowy razem 
z niespłaconą resztą wierzytelności głównej 
i z doliczeniem zaległości kapitałowych, prze­
mienionych na nową wierzytelność kapita­
łowy przewyższa intabulowaną kwotę wie­
rzytelności głównej, nie moie właściciel na­
wet wtedy rozporządzać prawem laatawu, 
zaintabulowanem jeszcze dla spłaconej czę­
ści wierzytelności głównej, gdyby zresztą 
istniały warunki przeniesienia prawa zasta­
w i na inną wierzytelność.

Art. 8. Umowy i dokumenty, mające 
xa przedmiot przemianę odsetek i należyto- 
śai ubocznyeh na kapitał odsetkowy i prze­
mianę laiegłości kr l i t  iłowych na nową wie- 
rzytelneść kapitałową. tid,ziei odpowiednie
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f dwie dułe krople łzy. Upadł znów, zwiesił 
gł)wę, chwycił j iszczę oddech i akonał,

— Dojłe mu ojcze niebieski przebacze­
nie win — rzekł uroczyście Jan z Koniec­
pola. — Zda mi się, iie, umierając jui, zbro­
dni swoich iałował...

Na pobojowisku jęczeli jeszcze ranni 
Diiań gasnął.  _________

(Dokończenie).
— Obiatowany, pozywam cię przed 

ląd l — trzykrotnie Jan GłoWJcz wykrzyknął.
— Sąćźóiei zatem, panowie. Wasze MU 

łoście, jakiej kary obwiniony godzien jest I — 
Warsz x Ostrowa zapytał,

— Jakkolwiek powinowatym jego je- 
•tem — rzekł Dobrogost z Szamotał — to 
jednak, Wasze Miłoście, o wyrok, taki proazę 
i błagam was, któryby zbrodni godzien był, 
a wiekom przyszłym sprawiedliwości waszej 
przykład dawał.

— Osądłciei, panie marszałku, jako 
Ustanowiono jest I — rzekł Jan z Konieepela.

— Boga biorę na świadka i was tutaj 
obecnych, iie działam jako prawo każe i w su 
mienin czysty jestem. Skazuję przeto tego 
obwinionego na śmierć^ pozbawienie rycer­
skiego klejnotu, a jego i ród jego na utratę 
Wszystkich dóbr i majętności,

— Wyroku śmierci dopełnia Bóg re­
szty dokona Bada dostojników! — rzekł 
poważnie Wars* x Ostrowa.

Naraz cofnęli się rycerze, gdy i  d strze­
gli wyraz obliczu nmierającego. Zrozumiał 
on, i i  sąd m d  nim odbywa się i pojął jego 
słowa. Chciał podiwignąć się, poruszyły aię 
spieczone jego wargi, 8 i  oczu popłynęły

XXVI.
Na trzeci dzień po owych wydarzenireu 

przybyła Krysta do miłościwego pana, który 
zamieszkał na zamkn w Korczynie.

Nie cheiała służba dopuśeić jej, a straż 
Wejścia do grodu broniła. ITźrzał panią prsecież 
pricchodsący Mircin x Boinowa, kazał drzwi 
otworzyć 1 * w:adomością o odwiedzinach 
jej do Władysława pospieszył,

Przyjął król nieszczęsną wdowę nie 
zwlekając.

Sciskęto się w nim młode serce na jei 
idok, nie czekał więc, aże mówić pocznie, 

ale, xa ręce ją Ująwszy w te rłowa pociął 
prawić:

— Nie sądźcież, watza miłość, abym 
dopełniał wyroku, który okrutny zapadł, a 
pod nieobeność moją. Nie będę ja Melsstyna 
ani rodowych dóbr odbierać wdowie ni sie­
rotom. Kaziłem też do własnych izb prze­
nieść młodfgą rycerza, który przy męfu wa­
szym tako dzielnie prxec:w śmiarci stawu. 
Banion jest, gdy zasię konia dosiędtie, do 
drużyny przyjmę go, w której mężnych im 
potreba, I  was też w pieczy pragnę zacho­
wać, więc, jeśli wola, udawajc5, się do łaski 
naszaj,

Spostrzegł jerrnh, iże Kryst* milczy 
jeszcze, więc cit^łym nagi9 i mrdecznym 
dźwiękiem zawołał:

— Wasza Miłość I W ciem wam je­
szcze pomóc mogę? Prawcież czego wam po­
trzeba

Ztjękła Krysta, ale opanował ial i 
rzekła:

— Niech Bóg w niebiesieah dobro na 
ra s  zsyła, miłościwy panie, Nie zaznało 
jeszcze cierpień aerce w jze, ale takie już 
jest, ii  nad nieazczęśeiem musi litować się. 
Wysłachajciei przecież jednej prośby mej i 
zwólcie „iski większej, n ii dóbr rodowyeh 
zachowanie.

Klękła 1 stóp królewskich i błagała:
— Od trzech dni citło męża mego le­

ży na pobojowisku na watyd i urągowisko 
ludskie wydane. Zwólcie mi pogrześć je, a 
potem majętności zabierajcie.

Zapłakała młoda pani, a Władysław 
zerwał się i podolósł ją z klęczenia.

— Nie wiedziałem o tem , ale — jako 
żywy Bógl — przykłię, by ciało było wam 
wydine.

Zawołał potem marszwłka dworu Pio­
tra Byterskiogo i kazał mu panią a<- Mai- 
sitynie ugość'ć, Polecił potem osiodłać ko­
nie i nagotować Lolebnę, poczem wespół za 
Zbyszkiem z Oleśnicy i w otoczeniu świe­
tnych panów pojechał nad Nidę, poi Gro- 
tuk i.

Gdy przybył na pobojowisko, ^yszefł 
pieszo, x biskupem jeno, a dworowi zatrzy­
mać się kazał, Usunięto już trupy i złożono 
do mogiły, ale szczątki bitwy, strzały złamane, 
roibite części wozów, złomy mieczów i drza-

I Igi kopij pokrywały jeszcze ziemię. Na roz* 
ległem polu leżał trup jeden, nagi, ze zbroi
i odzieży odarty, Kursem okrył był, gdrż 
ciągano nim po polu dla uciechy. Piękne, 
duże oczy Spytkowe zakryła jui mgła, a wy­
raz bólu zastygł mu na eblicsn. C r wili m d 
nim siedząc dwaj ladzie Jana Głowacza, Po­
wstawali ha widok majestatu, a Władyław 
ekinieniem ręki ich oddalił.

— Ztli myślicie, biskupi, spytał się,
i i  rycerza tego nic lepiej było do obrci* 
kraju użyć, niżeli taki żrzeb mu gotowrć?

— Jeśli ręka twa prawa grzaszy obe­
tnij ją, jedlić v rzód iczyni się na ciele, wy­
tnij go, byś mać cal«g<v ciałt i ie  zskriin — 
odparł Zbyszko.

Zamilknął król, ale potom podniósł ma­
rzące Bwoje o&y i zapytał.

— Słyszałem, te żałował byt przei 
śmiercią Powiedzcie m i, księtę biakupie, 
żali może jesicze być zbawion?

Uśmiechnął się biskup, wzruizon/ tchnie­
niem owej młodej, a gorącej wiary i odpo­
wiedział :

— Z pewnością, iż, jeśli żałował był, 
zbawion być może.

Ukląkł potem władca na gołej ziemi 
obok biskupa i odmawiali modlitwy.

Gdy Władysław wraeał do Korczyna, 
smętny i milczący b y ł, jakoby ciężar jakiś 
padł mu na piersi. W oczach pozostał mu 
na długo obraz rycerza, odartego ze ibroji i 
leżącego na pobojowisku w prochu i knrzn,

Z iii nie odgadnąłeś, iż przed tobą stoi

I widmo przyszłości twojej własnej — War­
neńczyku 1



wpisy hipoteczne, są wolne od aahiytości 
stemplowych i bezpośrednich,

Roszczenie uprzyw ilejow anego praw a za­
staw a dla podatków i  danin  publicznych,

Art, 9, Jeieli wtdłag powyższych po* 
stan o wie ii zachodzą warunki, pod któreuii 
z eeny licytacyjnej danej nieruchomości mo- 
tna przekazać więcej niż trzyletnie zaległo­
ści w odsetkv ch z pierwszeństwem wierzy­
telności głównej, albo jeżeli zalej Lści od­
setkowe przemisa.ono na kapitał odsetkowy 
za prawem zlsUwu, mającem pierwszeństwo 
wierzytelności głównej, w takich razach 
z ceny licytacyjnej danej nieruchomości na- 
leły przekazać podatki przypadające z tej 
nieruchomości, włącznie z podatkiem zarob­
kowym (§ 76, ust. I. i § 123 ustawy z daia 
25 petinsm ika 1896 r. Da. Ust, P. Nr. 220) 
ratem z dodatkami, naletytości od przenie­
sienia prawa własności i i&ne z tej nieru­
chomości przyyadaiące daniny publiczne, 
które według obowiązujących przepisów mają 
ustawowe prawo zastawu lub prawo pierw­
szeństwa, tudzież odsetki zwłoki od tych po­
datków i danin z pierwszeństwem, zastrze- 
łonem w § 216 ust. 1 L. 2 o. e., o ile nie 
zalegają dtuźej n ił ośm lat, licząc wstecz od 
dnia dokonania przybicia i jeieli przybicia 
dokonano przed dniem 1 lipca 1921 r. Przy 
należy to śctaih od przeniesienia prawa wła­
sności wystrrczfe, jeieli ostatni krok egzeku­
cyjny w celu ściągnięcia naleiytości przed­
sięwzięto n.e wcześniej, nii ossn lat przed 
dniem przybicia, chociażby po upływie czasn, 
do którego prawo pierwszeństwa zresztą jest 
ograniczone,

Art. 10, U*tawa ta wchodzi w tycie 
z dniem 1 lipca 1920 r, Wykonanie jej po­
leca się Ministrom Sprawiedliwości i Skarbu, 
którzy władni takie będą przedłużać drogą 
rozporządzenia terminy końcowe w sit, 1, 2 
4 i 9 niniejszej ustawy oznaczone.

Marszałek:
(—) Trąmpcsyński,

Prezydent Ministrów:
(—) W. Grabski.

Kierownik Ministerstwa sprawiedliwości: 
( —) Dr. 17, Morawski,

Minister Skarbu:
( ~ )  m adysław Grabski.

(Dz. Ust. B. P. Nr. 52 z da, 1 lipca 
1920 r., poz, 319).

Z frontów.
Komunikat sztabu generalnego.

Z dnia 13 lipca b> r,
Na północuy-wschód od Wilna oddzia­

ły nasze pod silnym naporem przeciwnika 
cofnęły się na południe od rzeki Wiltjki. 
Nieprzyjaciel zajął Michaliszki. Silna grupa 
nieprzyjacielska zajęła po zacętej walce Mo- 
łodeczno, a następnie kontynuując swój atak 
wzdłui linji kolejowej Mołodeesao- Wilno i 
M ołodtczno-Lda w pierwszym kierunku eo- 
ezla do Smorgonia, w drugim do Listopa­
dów. Obecnie na tej linji tiwają zacięte wal­
ki. Nadzwyczajne bohaterstwo w odpieraniu 
tych zajadłych ssaków bolszewickich, wyka- 
tały wczoraj oddziały dywizji litewsko-bia­
łoruskiej. Na wschód od linji Kojdanów- 
Siuck odwrót nasz odbywa się planowo, Na 
Polesiu na północ t d toru kolejowego w re­
jonie Babinicz-Michedowicz i Bobrow były 
tylne stratę naszych kolumn odwrotowych 
kilkakrotnie tt&kowace przez piechotę i ka­
waler, f  nieprzyjacielską. Ataki te odparto.

Pociąg pancerny „Piłeudesyk* patrolując m  
linji kol ijowej Liainiec-Sarny rozpędził od 
działy bolszewickie na wysokości mostu ko­
lejowego na Staczy. Zarazem w rą ł on zna- 
cssą zdobycz wojemą w postaci mafcrjałw 
taborowego, kuchni polo^ycb, pontonów i 
nrowisn ów. Na odcinku Styru spokój. Dnia 
12 b. m, po bhaterskiej obronie załoga na­
sza opuść l i  Dabno i wycofała się na połu­
dnie i zachód. Nieprzyjaciel obsadził tę m;ej- 
scowość znaeznemi siłami r wysyła p a tr le  
konne w kierunku zachodnim. Zaciekle ata­
ki nieprzyjacielskie na Krzemieniec zostały 
odparte przez oddziały 18 dywizji piechoty. 
Na wschód od Pcdwołoczysk i na północ od 
Srtanowa odparto energ'e%ne ataki przyczem 
oddziały nasze zdobyły trzy karabiny maszy­
nowe, 1000 karabiców ręcznych i wzięły 
jeńców. Oddziały armii ukraińskiej pomyślnie 
odparły ataki bolszewickie sa  K tur esice Po 
dolski i s.ae ę kolejową Balia.
Pierwszy zastępca szefa sztabu generalnego: 

Kaliński gen -podpor.

B&djo moskiewskie z 7 b. m, donosi o 
wielkich trudnościach dalszej w a'ki z Pol­
ską Badjo podaje dalej: Wróg nie jest zła­
many, przeciwnie sytuacja Polski poprawia 
się przez skrócenia frontu oraz przez sbliie- 
nia &'ę wojsk polskich do centrum kraju, 
gdzie istnieje prawidłowa komunikacja. Woj­
aka bolszewickie, przeciążone, napotykają na­
tomiast na coraz to większa trudności ko­
munikacyjne, Badjo kcńcsy wezwaniem pro­
letariatu rosyjskiego do wytężenia wszystkich 
aił, celem osiągnięcia zwycięstwa,

O zawarcie pokoju.
Gzeakie Biuro Prasowe dc nosi z Pa y- 

ia : Państwa koalicyjne zaproponowały ro­
syjskiemu rządowi zawarcie rosejmu z Pol­
ską. Koalicja proponuje Bosji, ie wyznaczy 
linję demarkacyjną, na którą cofnęłyby a:ę 
Wojaka Polskie.

Bząd s wieców przesłał rządowi angiel­
skiemu telegraficzną odpowiedź w której do­
nosi, te gotów jest wstrzymać kroki nieprzy­
jacielskie przeciw Polsce, jeśli koalicja uzna 
rząd bolszewicki i rozpocznie z nim per­
traktacje pokojowe.

0 akcji Praż. Ministrów G ra b s k ie j .
Pod przewodnictwem Marszałra Srjmu 

odbyło się wczoraj o godz. 3 po pcładniu 
zebranie przedstawicieli 10 klubów sejmo­
wych z udziałem Ministra spraw zagrani­
cznych ks. Sap ehy. Na zaproszenie przewo­
dniczącego Minister spraw zagranicznych u- 
dzielił poufnych wyjaśnień o wyniku konfe­
rencji, odbytych przez Prezydenta Ministrów 
Grabskiego z przedstawicielami mocarstw 
sprzymierzonych w Spaa. Ks. Sapieha zawia­
domił zebranych, ie decyzja zapadnie na ze­
braniu Bady Obrony Państwa, wyznaczonej 
przez Nsezalntka P ań it?a  na godz, 8 wie­
czorem.

Deklaracja
delegatów Polski i Czechosłowacji na 
konferencji w Spaa w sprawie Siązka 

Cieszyńskiego.

rodami. Jakkolwiek prawdą jest, ie  walka 
ta z obu stron dyktowana jest u r  tieinmi pa- 
trjotyczsemi, to częstokroć prowadzona była 
ubolewania goiło emi środkami. Dopuszczano 
się gwałtów, rzucano oskarżania, nie szczę­
dzono pcgróijk. 2 iłujemy głęboko wszyst­
kich popełnionych nadużyć i w imieniu na­
szych rządów obowiązujemy się przedsięwziąć 
niezwłocznie konieczne kroki, aby ten stan 
rzeczy szybko ustał, aby mogły zostać przy­
wrócone pokojowe i przyjazne stosunki nor­
malne tery tor jam plebiscytowem, aby
wszyscy ei, którzy ucierpieli albo dotknięci 
zostali przez postępowanie w czasie km panji 
plebiscytowej, mogli dostać odpowiednie od­
szkodowanie na mocy umowy między obu 
rządami, (b a  rządy odwołają się do ludności 
swoich krajów, w szcsególaości do ludności 
terytorjów spornych, wzywając ją do porządku 
i do życzliwego traktowsm* się z obu stron. 
Próbowaio uregulować probleaa S ązka Cie­
szyńskiego, Spiera i Orawy najpierw przez 
plebiscyt, proponowało następnie arb trat, 
niestety ani jeden ani drugi sposób postępo­
wania nie miał, zdaje się, szans dojścia do 
skutku i jodnietfł raczej umysły, aniżeli js 
uspokoił.

W tych warunkach podpisani delegaci 
przyjąwszy do wiadomości decyzję aljantów 
o wzięć, u sporu polsko-czeskiego w swoje 
ręce, zeszli się w Spsa i na dłuższej konfe­
rencji postanowili przyjąć ostateczne uregu­
lowanie sporu przez sprzymierzone mocar­
stwa. W konsekwencji zgodzili się oni w imie­
niu swoich rządów, aby plebiscyt w Cieszy­
nie, na Spiszu i Orawie zostzł zawieszony i 
aby pzństwa spr*ym;erzoae po wysłuchaniu 
obu stron powzięły konieczne postępowanie 
celem ostatecznego załatwienia sporu. Oba 
narody czecho słowacki i polski obowiązują 
ssę w/konać lojalnie decyzję, która nastąpi.

Delegaci obu rządów wyrażają przeko­
nanie, ie Baia Najwyższa powodowana uczu­
ciem sprawiedliwości i słuszności będzie 
umiała uwzględnić prawdziwe interesa obu 
bratnich narodów. Uważają oni chwilę pod 
pisania tej deklaracji za punkt wyjścia do 
nowych stosunków oczywiście serdecznych i 
przyjaznych pomiędzy Pulfefcą i Czechosłowa­
cją. Spaa, 10 lipca 1920. Podpisy delegacji 
polsk ej i czechosłowackiej,

Wydział prssowy Ministerstwa spraw 
i zagranicznych komunikuje:

Uroczysta deklaracja, którajsddsje spór 
o Cieszyn, S^isz i Orawę w ręce Bidy Naj­
wyższej staje się z woli i potrzeby riądów 
obu państw interesowanych piwkiem zwrot­
nym we wzajemnych i tisunk-ich Polski i 
Czechosłowacji. Próba załatwienia sprawy 
w s/om ich  obszarach ras drogą plebiscytu, 
to znowa drogą siły, przysporzyła obu naęp- 
dom tyle szkedy, strat materialnych i moral­
nych, że okres tan definitywnie zamknięty 
być musi. Bząd ma zaufanie w spraw edl;- 
weść sądu sprzymierzonych i wyrok ich za 
ostateczny przyjmie. Krok ten rzuci zasłonę 
na burzliwą przeszłość i jest on wrnikem  
trzeźwej oceny położenia przsz oba sąsiednie 
państwa i narody.

Od 18 miesięcy trwa aa Slązku Cie­
szyńskim zacięta welka między naszymi na-

Nigdzie bardziej jak w Spaa nie uwy­
datniło się jak dalece oba państwa związane 
są ścisłymi w ęiłm iw tym sam yoi systemie po­
lityki i w tym samym układzie sił europejskich. 
Zakończenie sporu o C eszjn, Spisz i Orawę 
staje się dopiero punktem wy,ścia tej nowaj 
ery wzajemnych stosuniów, na które Bząd 
Polski wkroczyć pragnie z pełną świadomo­
ścią swoiahjtadiń i obowiązków, jak również 
z pełnam zaufaniem w szczerość sąsiada,

Oderwą czterech wielkich mocarstr 
sprzymierzonych

do Prezydenta Ministrów Grabskiego t  
sprawie Cieszyna, Spiszą I Orawy.

Sfc w ; 
cni

Niitaj podpisani przedstawiciele Kro 
lertwa Brytyjskiego, Francji, Włoch i Japo 
niji, zgromadzeni na konferencji w Spaa s» 
poznawszy się z deklaracją datowaną dni< 
10 lipca 1920, a przedstawioną przez Mim 
stra spraw zagranicznych Polski, oraz mi»i 
stra spraw zsgrasicziych Ciechosłowacji * 
imieniu odnośnych rządów, mają zaszczyi 
przesłać JE, p, Grabskiemu dołączoną d< 
niniejszego tekstu rezolucję przyjętą w dni* 
dzisiejszym odnośnie do granic, jakie ma}! 
być ustnloke między tery tor ju® obu reyo 
blik w b. Księstwie Cieszyńskiemu oraz m 
Spiszu i Orawie.
Podpisani Millerand, Bforza, L. Goorge 1 

Gbinda.
Tekst rezolucji: Skrawa Cieszyna, Spi* 

sza i Orawy poszła takim torem, że wszelki* 
natychmiastowe jej rozstrzygnięcie napotka 
ma wielkie trudności.

Jest rzeczą jrs&ą, że wobec opozycji 
jedn*j i drugiej strony interesowanej, niemo­
żliwą jess rzeczą wrócić do plebiscytu zg0‘ 
dnie z decyzją rady najwyższej z dnia 37 
września 1919 ani na drogę arbitrażu, ja* 
to ostatnio było proponowane. Położeni* 
obecne jest jednakże zbyt poważne, aby mo' 
żliwem było zezwolić na dalsze przedłużeni* 
fcoifl ktu, który oddziaływałby na ogólną sj' 
tuację i ng rak il interesom Europy oraz in­
teresom pokeju. Jest rzeerą istotną, aby 
normalne i prayjadelskie stosunki międsj 
Bepubiiką polską a republiką czechosłowacką 
były szybko iisUlone. i

Powodowasa tymi motywami między- 
narodowa komisja cieszyńska zaleciła usilni*1 
konferencji ambasadorów zainicjowanie wy­
dania decyzji, która nie mogła zapaść feea- 
włócznie między interesowencsii stronami) 
które tak jsdnajak i dfuga opęwiedziały się tak 
przbciw plebiscytowi jak i prseciw arbitrażo­
wi. W tych warunksch reprezentanci rządór 
brytyjski go, francuskiego, włoskiego i j*' 
peńskiłgo nwatają, że rada najwyższa po- 
w.nna wziąć na siebie odpowiedzialność z* 
ostateczne uregulowanie sprawy m d z ‘ałi» 
teryterjow, które są przedmiotem wzaje­
mnych pretensji obu republik,

Decyzja tika zdaje się tein bardziej 
być poiytK Zuą, Se przedstawiciele Bzadó * 
Polski i Ciechosłowacji zawiadomili rządy, 
że gotowe zastosować się do ostateczaegf 
uregulowania sporu przez mocarstwa s#r*J' 
mierzone,

Wskutek tigo przedstawiciele czterecl 
mocarstw zadecydowali postanowienie, iż  ̂
ure^uicwaniu sprawy przez radę najwyżstą 
będą natychmiast zawiadomieni ministrowi* 
spraw zagranicznych Polski i Czechoełowf 
cji. Ziwiadzmia się ich takie, ie delegaci 
mocarstw sprzymierzonych na koafertnejj 
ambasadorów w Paryżu będą upoważniani 
do wysłuchania interesowanych stron i opra­
cowania decyzji zgolnie z intencjami radj 
nzjwjisiej.

Seja walny.
Wczorajsze 16? positdtenie Ssjmu roz­

poczęto się o godz, 4-30.
Po odczytaniu interpelacji odesłano do 

komisji w pierwstem czytaniu ustawy:

Ferdynand Hoesick. 4)

Paryż v kulturze polskiej.
(Ciąg dalBzy),

IV.

Aż w końcu spróbowano rozerwać te 
krwawiąca kajdany. Naród zerwał się do bun­
tu. do czego zresztą z Paryża głównie czer­
pał największą zachętę. Gdy jednak po roku 
1863 zawiodła polityczna „zasada narjtiowo- 
śeiu, przez Napoleona III. głoszona, a zwy­
ciężyła „eiia przed prawem* Bismarka, zno­
wu Paryż itzl się duchową metropolją Pol­
ski, a choć jut nie w tym atopniu, co_ da­
wniej, to jtdnak wciąż jeszcze z nad Sekwa­
ny szło *>i*,łe promieni, jasno świeaących w 
odradzającym s;ę pod hasłem „pracy organi­
cznej kr»ju“. .

Dość powipdtieć, te w Paryżu między 
rokiem 1865 a 1867 powstały trzy najwię­
ksze arcydzieła Grottgera : „Lituanja*, „ Woj­
na* i „Pochód na Sybir*; i* w tajże stolicy

zabłysły przed światem „Kazania Siargi* i 
„Bejtań Matejki*, które mu zjedaały złoty 
medal i legję honorową; ie tataj Bedlicb 
wykonał swe geajzine miedzioryty „S;ań 
esyka* „Kazsnia skargi* i „Unii Lubelskiej*, 
które tak miały spopularyzować te wspastiałe 
obrazy krakowskiego mistrza. A skoro o ma 
larstwie polakiem już mowa, to godzi się 
przypomni! ć, iż w Paryżu przez długie h ts , 
przed i po powstaniu r. 1863, malował swe 
mistrzowskio portrety Bodakowsbi, w tej licz­
bie i przepyszny portret generała Docsbió 
skiego, oraz dekoracyjny „tiokosz Zebrzydo­
wskiego*. Jednocztśaie m^dzy rokiem 1856 
a 1861 Juliusz Kossak, kształcąc się pod kie­
runkiem Horacego Yerneta, a w otoezeniu takiej 
plejady ma arzy polskich jakKapliński, Tepa, 
Chlebowski, Straszyński, Gerson i Pilstti, 
kopiował starych mistrzów z Loim u, odbił 
setki studjów ludzi i koni, sypał jak z ręka­
wa rysunkami, akwarellami, illustracjami do 
pism warszawskich.

A jik  malarstwo polskie, tak i polska 
muzyka z Moniuszką i Żeleńskim na czele, 
nieraz w tych czasach z Paryża promienio­
wała do kraju, Dość powiedzieć, iż Moniusz­
ko w r. 1858 skomponował w Patyku — 
prócz niejednej pieśni — swoją operę o „Fli­
sie*, a w r. 1861 umyślnie pojechał do Pa­

ryża, by tu iprtyjioiowfć się do nifiisinia 
„Straszsego Dworu* W kilka łat petem w 
1867 przyjechał tu Żileński, s obcując wiele 
z Grottgerem, który tu zrobił jego wspinały 
portret i ofiarował mu swą poetyczną „Mu 
zykantkę*, skomponował nietylko szrreg 
natchnionych pieśni, Ha i s r ą  wspaniałą 
symfonię „Tatry*, pierwszą, pTa^wziwie Be- 
tbc venowsną symfonję poiską!,,. Gdy jednak 
chodziło o muzyków polskich, to znowu od 
eza?ów Chopina nie brakło ich w Paryżu, 
Jeszcze przed Chopinem, bo od r, 1830 a ie  
sikał tu stale profesorował, koncertował, 
komponował i pisał — po polsku i po fran­
cusku — o pJsSrich i ijłowiRńakich muzy­
kach, Albert Sowiński, zmarły 'łofiero w ro 
ku 1880 Bó-tnccztśsie z tym Benjorem mu­
zyków pbhkicb, bo w tym samym roku 1880 
zmarł w fary iu  najpłcduiejssy z naszych 
kompozytorów, Elward Wolff, który mieszkał 
nad Sekwaną stale od roku 1835, przj- 
esem cieszył się przyj? żnią Chopina, Liszta 
i innych znakomitych muzyków paryskich, 
tutaj skomponował swych 350 opusów, (w 
których z największym talentem naśladował 
Chopina), a nadto, wzorem swego mistrza, 
nietylko był wziętym i cenionym nauczycie­
lem gry na fortepianie, ale raz po raz kon­
certował i  powodzenie*, W tym samym

•iebie
trzeci
tyką
4*ikó

Mmii 
8ystei 
*ie w 
*ewn

**ości
Slych

cx*si8 w k-taeh rześćdiesiątych, kształcili si§ 
w Pirytu wyjątkowo utalentowani bracia 
Huaryk i Jó itf  Wieniawscy, prsyezem obaj 
sdob}l „G iandPiiiduC ons iTatoirt*. Wiei* 
kompozycji skrzypcowych Henryka Wieai*' 
wsi iego, a w tej ficibis i jego cudowna „Le; , 
gen di. “ zostało w Paryża napisanych. Tutaj ' *my 
t.ż, w tym samym czasie okuło roku 1860, k r  ud 
kształcił się pod kierunkiem Bebera, a a  H w u 
zażyłych stosunkach ze wszystkiemi znako- Me si 
mitości^mi paryskiego świ&ta muzycznego po- 
(ostający Józef Zarzycki, cbok Moniuszki i 
Żal. ris .i -gu, najznakemitsiy pieśniarz polski- 
Ale że już przyjechał do Paryża skończonym 
wirtuozem fortepianowym, więe nistyD* 
ac-ył, Jo i kcneertówzł tn z powodzeniem 
Nadto kemponował bardzo wiole. J*kot e tlj  
szereg jcgo wytwornych rzeczy fortepjano- 
wjeii, saróweo jak i mnóstwo pieśni do śąia- 
wu, powstało w ztmcslerze paryskiej, nia- 
słychanie świetnej w tych ciasrch za Dru­
giego Ce3arstwa.
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0  likwidacji majątków prywatnych
w fflyśl traktatu, o rozszerzeniu pełnomo- 
Q*ietw Ministerstwa przemysłu i handlu do 
Uwłaszczenia siemi dla celów górniexych 
0 dalssej emisji biletów FKKP i o im anie 
»«. 5 ustawy o PKKP.

Przystąpiono do trzsaiago crytania
ustawy o szkołach akademickich.

Przyjęto kilka drobnych poprawek p, 
•staja, na które zgodził się sprawozdawca 
}• Radziszewski.

D użiza rozprawa rozwinęła się nstd 
Ifprawką do art. 47, która domaga się, aby 
Pierwsze zdanie tego artykułu opiewało: 
Profesorowie, którzy ukończyli 65 rok życia 
°r»z profesorowie, którzy przebyli 25 lat w 
Zwodzie nauczycielskim, poczynając od daty 
Stasowania na profesora, ustępują z katedry 
Utrzymując pełną emeryturę.

P, G ł ą b i ń s k i  zamiast 25 lat propc 
kuje B5 lat.

Po przemówieniu szefa sekcji Wrzoska 
(drzucono poprawkę p. Rataja, a przyjęto 
poprawkę p Gląbtósksego, poczem z kilku 
jaszczu poprawkami stylistycznemi przyjęta 
®ałą ustawę w trzeciem czytaniu,

Przystąpiono następnie do sprawozdania
komisji regulaminowej

co do wniosku o wyrażenie zgsdy Sejmu na 
przeprowadzenie postępowania sądowo-karne- 
go przeciwko pp Hemowi Naumbergo"! i 
Arturowi Hausnercwi, Sprawozdawca p, Zy 
gmuai Sejda wyjaśnia, ze w czerwca roku 
Ubiegłego warszawski sędzia śledczy zwrócił 
się do Sejm*1 z wnioskiem wydania sądowi 
)• Hercu* Nrumbergr za wydrukowanie w 
Momencie artykułu pod tytułem: „Dzień 
Piński*. Komisja regulaminowa i nietykal- 
Utści poselskiej doszła do przekonano, ie 
P> Naumberj* nie n&Piy w jdam ó.

Prokurator sądu wojskowego we Lwo­
wie, zwrócił się w marcu b, r. do Sejmu z 
Prośbą o wydanie p. Hausnera, który w re- 
jagowanem przez się piśmie umieścił prze­
kład artykułu Henryka Barb«sse’a pod tyt. 
»Do byłych żołnierzy wszystkich armji", 
Wychodząc i  zacienia, ie  p. H .usnsr nie 
toialoł w złej myśli, komisja postanowiła 
Cflmów.ć żądania prokuratora i prosić Izbę
0 fciewydawanie obu posłów.

Wniosek komisji przyjęto, poczem przy- 
atąpiouo do ustawy0o uposażenia urzędników 
państwowych.

P. Go d e k  zaznacza, te  Rząd miósł 
izereg przedtoień, starając sie usgodu'ć w 

nich potrzeby Państwa i potrzeby urzędni­
ków. W pisedłcieniach tych zniósł Riąd 
system etatów urzędniczych, a ustanowił se­
atem etatów urzędników, uwzględnił lsfca 
Służby, studja naukowe, stosunki droży in o  
be itp, Przedłożenia te opierają się na trzech 
Uasadach: Płtca stała, dodatek za wysługę
1 dodatek droiyżaiany.

W komisji zgodzono się na
podwyżkę poborów niższych kategorji,

Ugodzono się na różnicę w poborach urzę­
dników psńsfcwowych ze stopniem akademi- 
ukiem i dla urzędników, rozpoczynających 
Pracę jako urzędnicy sędsiowaey i nauczy­
ciele od 8 stopnia poborów. Uznano, że do­
datek droijźai&ay powinien być t*k skon- 
atruowany, aby na najniższym stopnia był 
bajwyższy procent i odwrotnie. Ustalono też 
pewną skalę, Komisja weryfikacyjna ma 
określić, komu zaliczyć lata służby, spędzo 
be w obeem państwie.

Na zfektń :zeni« mówca zgłasza o( 
•iebie rezolucję, wzywającą Rząd, aby do 
trzech miesięcy przedstawił wraz z prapma 
tyką służbową ustawę o uposażeniu urzę* 
bnikó!?.

P. W o j d a l i ń s k i  wytyka braki w 
•em u stracji państwowej, zarzuca przyjęcie 
System; acstrjackiego, zbyt hczse obssdta- 
bie urzędów i zaprowadzenie złego syst imu 
Wewnętrznego,

tf, A d a m  uzasadnia wniosek muiej 
Stości co do uposażenia urzędników i wyż- 

| Słych funkcjonariuszy państwowych,
Trzeba — powiatu. uiowca — a ż e b y ­

śmy m i e l i  u r z ę d n i k ó w  t a k  w y n a ­
g r a d z a n y c h ,  a b y  m o g l i  s ł u ż y ć  P a ń -  
H w u  r c a ł e m  j >oś f r i ę c en i a m.  W usta­
nie są pokrzywdzeni urzędnicy admijistra 
cyjm w stosasku do sędziów i nauczycieli 
Szkół średnico, a jednak wymaga s.ę od 
tych ktteforji pracowników państwowych 
tych samych kwaufikzcji. W imieniu mniej­
szości proponuje więc poprawkę, aby pobory 
brzędaikór były przynajmniej sbłiżone do 
poborów sędziów i nauczycieli. P. Rudziński 
domaga sitf ; oorganisacji urzędów w ten 
sp«*sćb, aby były produktywniejsze przy ró- 
kaoesesnem zmniejszeniu liczby urzędników. 
F. Fi«a krytykuje art. 4 ustawy, który u- 
Hanawia pewien wyższy procent dodatku 
dl_ urzędników z ukończonemi studjaasi uni- 
btreytesfei sai, Takie postai owo o;e jest — 
tdaniem mówcy — bardzo szkodl wo w u- 
“tr .ju demokratycznym, gdyż od razu dzieli 
brzędników na dwie k^t-gorjs. Zważyć mu 
Simy nadto, że ludzie nieposiadaj, cy dosta 
tocznego wykształcenia brak t »  uzupełniają

Pożyczka Odrodzenia
zmieniła się dziś w

Pożyczkę Obrony Polskiej!
Nie wolno więc namyślać się ani chwili, trzeba szy b k ą  i  
w y d a tn ą  su b sk ry p c ją  oddać glos swój w dziejów plebiscycie

za  istn ien iem

Polski Wolnej i  Niepodległej
lub zaniechaniem subskrypcji, oświadczyć się za nową niewolą 

sto k ro ć  od tej co  była haniebn iejszą .

i sprzeczności z iaktatem pokojuvym, gdyż n i  
Górnym Sląikw nie są nądy pruski j, lecz 
międzysoiuEinic^ej komisyi rodzącej w Opo­
lu. Protestujemy przeciwko jwydawamiu ta­
kich rozporządzeń drogą tajnego komunikatu, 
aieogłoszonego w dziennikach urtędowych, 
protestujemy przeciwko nazwie tych dodat­
ków, jako okupacyjnych, gdyż ntda^ie im 
tej nazwy obliczone jest na wywołanie 
wśrói ludności górnośląskie; wrażenia, jako- 
oy z powodu okupacji na Górnym Slązku 
panowała nadzwyczajna drożyzna w poró­
wnaniu z Niemcami, co jest w jaskrawej 
sprzeczności z rzeczywistością.

większą sprawnością, intensywniejszą $ acą, 
większą pilnością Mówca proponuje zatem 
wykreślenie odt.ośieto urtepu o dodatkach 
za wyższe wykształcenie. Wiceminister skar­
bu R/barski: Jeden z posłów twierdf ł, ż« 
administracjaj skarbowa więcej kosztuje niż 
przyniosła dochodów. Istotnie iest pe?-’na 
nadwyżka wydatków Ministerstwa skarbu 
nad dochodami, pochodzi to jed&ak stąd, po­
nieważ w budżecie figurują także wydatki 
na dopłaty dla administracji całej Gsiicji 
na kresy wschodnie, ns pożyczki i t. d. Gdy 
jednak policzymy, ile administracja służbo­
wa rzeczywiście kosztuje, przyjdzciny do 
pzekonania, że tyle ile przed wojną koszto­
wała w państwach najoszczędniejszych luny 
z posłów pcwieihisł, że dziś przyczyną a- 
paduzu Polski może się stać urząd. Gdyby­
śmy mieli segregować warstwy społeczne 
weóle ich ofiarności, mns elibyśmy urzędni­
ków państwowych postawić m  pierwszem 
misjsen. Na każdem polu widzimy, że urzę­
dnik spełnia swoje obowiązki w sposób na­
leżyty. Nie iuoż'’ się też Rtąd zgodzić na to, 
aoj zacierać różnicę między urs^dsikasi, 
którzy mają stacja akademickie, a tymi, któ­
rzy ich nie mają.

Przystąpiono do głosowsuis, Przy art.
3 npad^a poprawka p. Godka proponująca 
wyższe płace miesięczne w różnych stopniach 
służbowych, a
przyjęto a ftykul jo brmimiu proponowanm 

przez komisję

uztanswiająecm 12 stopni służbowych kolejno, 
'ńasadn płv6< d 1 - 1 2  stopnia są nastę­
pujące : 5000, 4500, 3800, 3200,2600, 2100, 
1600, 130'J, 1100, 800, 600, 450. Przy art.
4 upadł wniosek p. F.d», a natomiast uchwa­
lono artykuł ten według brzmienia propono­
wanego przez komisję, który postanawia, że 
tytułem dodatku za wysługę lat, urzędnik 
stary pobiera aa każdy rok 21/, proaert po 
biersnt i w danej chwili płacy zasadniczej, 
Urzędnikom, mnącym s-udja wyższe zalicz* 
s;ę 5 pruć. płacy znsadn czej za każly rok 
^łitiby, jeduakie nic może ton tiedstek prze 
kroczyć 20 proc. płacy zasadzicie;. Uposaże­
nie unęuniku składa się oprócz płacy zasa- 
dnierej i dodatki za wysługę lat takte z do­
datku droży i  danego , podzielonego na cztery 
grupy według stetnukow rodzinnych, Doda­
tek ten oblicza się według mnożnej, która 
pomnaża się w miarę schodzenia do niższych 
stopni służbowych. Np. w pierwszym stopniu 
służbowym dla urzędników samotnych wy­
nosi on 1 proc,, w dwunastym zaś 1 8  proc. 
Mnożna giowigkssa się dla małej rodziny o 4 
jednostki, dla rśedniej o 7 jednostek, dle 
dniej o 10 jednostek. Fnukcjo ar us*.c pań­
stwa pobierają w 9 ' stopniach płac na­
stępujące zasadnicze płace miesięczne: 350, 
400, 450, 500, 550, 600, €50, 700 i 800. 
Stłsują b ę do nieh takie postanowie­
nia art. 4 Oprócz tego otrzymują do­
datek droiyżniany, przyczem mnożna jest 
wjiszą, bo n. dla samotnych eięga od 2 
pree, do 16  proc.

Sejm lafrtw ił na wczorajszm posie­
dzenia ustawę o płacach urzędników Państwa. 
Następne posiedzenie dziś o gedr. 4 po po­
łudnia.

Z  KomisyJ.
K o m i s j a  p r a w n i c z a  pod przewo­

dnictwem p. Marka w obecności delegatów 
urzędu mieszkaniowego, komendanta miasta, 
Ministerstwa sprawiedliwości i Minister­
stwa zdrowia, uchwaliła projekt ustawy, mo­
cą której władzą powołaną do wykonania 
istawy o rekwizycji mieszkań a  być odtąd 
nie Ministerstwo zdrowia tec* Ministerstwo 
spraw wewnętrznych, W dysknsji podniósł 
p. Putek bezprawne zabranie trioz wojsto 
lofr lu p.sy nl. Wilcżej 42, (łoi«nei ;o z 7 
pokoji a zajętego przes Ministerstwo zdrowiu,

a nadto bezprawna zabrne-e przez wojsko 
wbrew postanowieniu s^sędu mieszkaniowego 
6-pokojowego mieszkania na rzecz jednego 
z pułkowników. Wyjaśniania Hzedstayiciel* 
Wl^ds wojskowych nie zadowoliły komisji. 
Na wniosek przewodniczącego p. Mirka ko­
misja wezwała jedatmyślnie Rsąd, aby bes- 
włoeznie zastosował eię do ustawy o rekwi­
zycji mieszkań i nie pozwalał Władzom woj­
skowym na samo solne re i wkuwanie mie­
szkań dla wojskowych, ekoro W .. drą jedynie 
do tego powołaną jest urząd mieszkaniowy.

Komisja przystąpiła następnie do obrad 
nad ustawą o ochronie lokatorów. Prezydent 
miasta Drzewiecnl przedstawił wyniki mię 
dzyaljauckiej kenferencj) mieszkaniowej, któ­
ra się niedawno odbyła w Londynie. Na kon­
ferencji tej stwierdzono zgodnie brak mie­
szkań zarówno w państwach zwyciężonych 
jak i swyeięskich i neutralnych oraz wyklu 
ezenie moiliw-ości skutecznej inicjatywy sry- 
watsej. Ponadto stwierdzono, że tylko pań 
stwa łącznie s gminami przystąpić mogą do 
rozbudowy m‘ast, W tym duchu poszły też 
ustawodawstwa Anglji i Holandji. Dyskusję 
nad szczegółami s powoda choroby referenta 
p. Grzędzidskiego odroczono.

K o m i s j a  r o l n a  pod przewodnictwem 
p. Witc3a w obecności Ministra Bujać t, 
prexesa Gł. Urzędu Ziemskiego Wilkońekiego 
oraz delegatów Ministerstw skarbu i spraw 
wojskowych, skończyła trzecie czytanie nad 
ustawą o ppy;nrŁttve>Ł wyknpnie ziersi na 
cele garcthcji i przyjęła nazwę uatswy: 
Ustawa o wykonaniu reformy rolnej, Ponzdto 
odbyła się dyskusja ad projekttm ustawy
0 utworzeniu funduszu miliardowego na prze­
prowadzenie reformy rolnej i przekazano 
podkomisji usunięcie rozbieżności projektu
1 przedstawienie wniosku na jutrzejszem ze- 
braniu komisji, Osobnej podkomisji poruczo 
no wystylizowanie ustawy i sfatntu państwo 
wego banku rolnego.

K o m i s j a  k o n s t y  t u c y j n a  pod prze- 
wodmetwem p. Dubanowicza w  obecności 
podsekretarza stanu Wróblewskiego, przed 
s t’w-eirla komitetu plebiscytowego p Kępki 
oraz delegata Ministerstwa przemysłu i ban­
dlu, przyjęła projekt ustawy o statucie orga­
nizacyjnym województwa ślązkiego, na pod­
stawie kturego przytnano Sejmowi śląskiemu, 
Radzie wojewódzkiej i wojewodzie śląskiemu 
kompetencje autoiom csne i samorządowe 
a specjalnie w zakresie gospodarczym. 
Uwzględsiono też szereg poprawek, zapropo­
nowanych przez p. Sejdę w zakresie sądo 
wnictwa, Po usunięcia obaw co do ograni­
czeń ilościowych produkcji na G. Slązku, 
zgodzono się na za: trasżenie tej sprawy kom­
petencji Sejmu ślązkiego,

K o m i s j a  w o j s k o w a  pod prsewo 
dnictwem p- Anusia rozpatrywała raport p 
Gzetwer<;yńskiego o stosunku między gł, urzt' 
dem. zaopatrywania irmji i departamentem 
gospodarczym Ministerstwa spraw wojsko­
wych Dyskceji nie wyciwrpmo i polecono 
podkomisji opracowanie wniosków, któreby 
drfiaitywnie uregslowały wzajemny stosunek 
i kompetencję tych dwu isstytaoji.

Przekupstwa plebiscytowe.

Ministerstwo pruskie uchwaliło płacić 
wnędaikom ;t s cug trwsai* okspacji górno­
śląskiej przez wojska koalicyjne, t*w. do­
datek ok.ipacyjoy, 120 marsk mies. Uchwa­
ły tej nie O£łgxi»no w żadayos organie arię- 
dowym na Górnym Śląsku. Bez zifwhr- 
dzeuia komisji rząjiącej w Opolu na Gór­
nym Slązkn uchwała ta n>e może wejść w 
życie. Takią dodatki są dodatkami korup­
cyjnymi, któ/e będą wypłacane przez urzędy 
pruskie urzędnikom dla celów agitacyjnych 
i dla pozyskania ich dla Niemiec.

Protestujemy przeciwko tikim  rozpo- 
rz^ ia n itm  rządu pruskiego, które B& w

Wszystko dla frontu.

Związek Stowarzyszeń pomocy dla żoł- 
nieiza polskiego zwrócił się do ludności 
Wschodniej Małopolski z następującą odezwą: 

Na wezwanie Naczelnego Wodza wszy­
scy, czujący po polsku chwyt*.; ą za broń
1 stają w szeregi najlepszych, najdzielniej­
szych synów Polski, by pomóc tym, co blisko
2 lata piersią swoją z .sla'tir,ą Ojczyznę naszą 
przed niebezpieczeństwami. Wszystko dla 
„FRONTU" wiano być dziś jedinem hasłem 
dla tych, którym los nie pozwala spełnić 
zaszczytnej roli obrońców Ojczyzny. — Niech 
*rzyciehi.ą swary, niech złączy nas wszyst­
kich jedna wielka piaea „doraźna pomoc dla 
żołnierza na froncie".

Da was, ludu wisjski i mieszczanie, a 
zsłaa iC*a kobiety polskie, zwracamy się 
z apelem Stańcie wszystkie do pracy i łąesr e 
wszędzie całą akcję pod hasłem „Wszystko 
dla frontu", Zbierajcie wnystko przydatne 
żołnierzowi: płótno, bieliznę. Żołnierz polski 
to Wisz obrońoa — w jego rękach Wasz 
byt spokojny, on tylko może Was uchronić 
przed niebezpieczeństwem bolszewhkiem. 
Gromadźcie fimdusze, składając dobrowolny 
podatek obywrtelski. od okien. Składajeie 
dary ze zbioru pracowitych rąk waszych 
i stójcie z wiarą niezachwiana przy żołnie­
rzu i Wodsu, a zwyciężymy, d« Bógl

Tej sprawie służy Zwiąntk Stowarzy­
szeń pod hasłem: „Wszystko dla frontu", 

skład którego wihodzą: Gzer 'ony Krzyż, 
Biały Krzyż, Komitet Obywatelski Polek (Li­
ga Kobiet), Opieka nad żołnierzem Polskim, 
Koto pracy kobiet, T. S. L,, Uniwersytet 
Ludowy, Stowarzyszenie urzędniczek kolejo­
wych.

Siedziba Związku „Wriyslko dla fraz- 
tu" — Lwów, pl. Akademicki 1.

Wiążcie się ńa prowincji w takie sa­
me związni i wytężcie wszystkie siły, by 
chłopcy nasi na froncie w ciąga tygodnia 
odczuli, ie n r  za nimi, dla nich pracujemy 
i o nich myślimy,

Organizujcie na miejscu gospody dla 
żołniorzy, czyt*lue; żądajcie od kinoteatrów 
odt»ow odnich dla nich bezpłatnych wstępów, 
zaopatrujcie w odzienie, które jest niezbę­
dne, a którego dostarczyć nie jest oberzią- 
zana intendankura wojskowa, dbajcie o zdro­
wie i czystość żołnierza, który ma pójść na 
front. Idąeego żegnajcie, jak brata, syna, 
ojca, obrtńeę — bohatera Wysyłajcie po­
darki na-f^ont. Urządzajcie dochodowe przed­
siębiorstwa i zbiórki co tydzień, dopóki nie 
zakończymy wojny, da Bóg, aryeięsko. ~

Do pracy!!
* Kap. Strzelczyk, podpor. Przybylski 

i leg. I. bryg. D tf* jsttik Zygmunt, oddali 
zakład graficzny „Ars" do dyspozjcji Do­
wództwa małopolskich oddziałów armji ocho­
tniczej.

* W jdtiał Kasyna i Kota liter,-artjst, 
nchwałił wczoraj subskrybować 2UC000 ma­
rek na P.ży&kę państwową i 1000 m*rek 
na cele „Wszystko dla frontu". — Nadto 
uchwalono celem ulżenia losu przymusowym 
uchodźcom ze wschodu oodać n% ich użytek 
czytelnię, restaurację, a wzgigdnio z pomocą 
komitetetu pań urządzić dla uchodźów wy­
dawanie specjalnych obiadów, Do komisji, 
mającej się zająć zorg nitowaniem tej akcji, 
powołana wnioskodawcę r. Lubienieckiego, 
wiceprez, Kamieńskiego, dr. Kuhkowckiego, 
Reindla i Tracze* sLiego, Oelein zebrania 
potrzebnej ilości nakryć, — Kasjao i Koło 
lit-art. prosi swoich członków, aby każdy 
z nich bezpłatnie na ten cal ofiarował 2 ta­
lerze, nóż, widelec i łyżkę.

* Ogólne zebranie właścicieli kinema­
tografów w Waistawie uchwaliło oddać 
wszystkie Kina w niedzielę 18 b. m. na 
pizedstawieiia bs*|łat»e dla iołnieTsy-ocho- 
tników i ich rodzin, oddać siebie i przedsię­
b io rącą  swoje do rozporządzenia Rady obro­
ny narodowej jako najlepsze placówki do 
propagandy antibolszawickiej, sebrrć między 
sobą pćł miijona mz;ek polskich na cele 
obrony Państwa i złożyć tę sumę na ręce 
Naezelnika Państwa do jego dyspozycji, po­
zostałej zaś ze składek sumy 16.500 marek 
u ijó  na propagandę prasową do dyspozycji 
komitetu.

* Dziennik Gdański zamieszcza odezwę 
polskiej Narodowej Partji Robotniczej oraz



Stronnictwa Ludowego wolnego miast* Gdań­
ska, wzywającą wszystkich Giańsscz»n Pola­
ków pod sztandary polskie oraz do bojkoto­
wania tych robotników polskich w Gdańsko, 
którsy aie posili do wojska polikiego.

* Bada Robotnicia P, P. S. miasta 
Lwowa wydała do polskiej klasy pracującej 
odezwę, w której Buda robotnicza stwierdza 
po rozważeniu sytuacji politycznej grozę na­
jazd j  obcych wojsk.

A niedośó, że Polska znalazła się w 
obliczu najazdu wojsk obcych: Polska wojną 
wyniszczona staje się na targowisku dyplo 
mocji międzynarodowej przedmiotem targó 
i handlu,

Proletariatowi Polski grozi zaprzedanie 
w niewolę wrogów czy „sprzymierzeńców

„W obliczu tej tragicznej sytuacji, wy­
wodzi odezwa, reprezentacja proletsrjatu m. 
Lwowa, który d!a uzyskania wolności, dla 
jej utrwalenia i rozbudowy nadludzkie pono­
sił ofiary, w stronę rządców w swym Psń 
śtwie podnosi głos oskarżenia i potępienia, 
bo oni przedewszystkiem są sprawesmi trs- 
gedji państwowej.

W utworzeniu Bządu prawdziwie ludo­
wego widzi prolł tur jat polski jedyne wyjście 
z dzisiejszej trudnej sytuacji, w wejściu na 
drogę bezpośrednich rokowań pokojowych 
położenie kresu wieloletniemu przelewowi 
krwi,

W myśl uchwał naczelnyeh naszych 
władz partyjnych wzywa B*da Robotnicza 
proletaryat polski, aby skupił się w swoich 
wyłącznie organizacjach zawodowych i roli 
tycznych, tam niech się natychmiast rozpo­
cznie zapisywanie w zbrojn szeregi.

Wszystkie lokale naszych Związków 
zawodowych, rad robotniczych i konrtetów 
partyjnych niech się przemienią w biura 
werbunkowe polskiej klasy pracującej",

* W Poznaniu utworzono organizacje 
której zadaniem będzie szerzenie propagandy 
obrony Państwa, zbieranie dokłtdnych infor­
macji celem umiejętnego zorganizowania 
wszystkich sił społecznych

* W Toruniu zorganizowano straż bez­
pieczeństwa, celem zwolnienia garnizonu to­
ruńskiego potrzebnego na froncie.

* W Płocku formuje się pułk armji 
ochotniczej. Powiat płoeki ofiarował dia ar­
mji 300 koni.

* Na skutek odezwy Naczelnika Pań 
stws i Bady Obrony Państwa ogół pracowni­
ków towarzystwa akcyjnego sosnowieckich 
fabryk rur i ielai w Sosnowcu ns ogólnem 
zebraniu dnia 10 b, m. usystemizowa! swoją 
ofiarność nadając jej charakter celowy i obo 
wiązkowy. 0  'ó ae zebranie uchwaliło: 1. Od­
dać się do rozporządzenia Bady Obrony Pań­
stwa. 2. ci pracownicy, którsy bezpośrednio 
do kadr wojskowych zaliczeni ni* zostaną 
ofiaruje do rozporządzenia Bady Obrony 
Psńśtwa 2 godziny pracy dziennie dis zastą­
pienia osób powołanych do szeregów. 8, ofia­
rować środki pieniężne w formie obowiązu­
jącej każdego z pracowników opodstkowanis 
od 5 prc. do 15 prc. stosownie do wysoko­
ści otrzymywanego wynagrodzenie. (Dawać 
to bedzie miesięcznie prawdopodobnie około 
150.000 Mk).

* Organizuje się w Warszawie i nieba­
wem wyruszy w pole brygsda partyzancka, 
która walczyć bedzie na tyłach srmji nie­
przyjacielskiej, Żołnierze tej brygady nara­
żeni bętką na podwójnie ciężkie warunki 
walki, podwójnie też gorąeo i serdecznie za 
jąć się nimi mssi społeczeństwo. Bezpośre­
dnią opiekę nad brygadą objęło zrzeszenie 
urzędników „Pomoc żołnierzowi", które też 
zwraca się do społeczeństwa z usilną, kate­
goryczną prośbą o nadsyłanie ofiar zarówno 
w pieniądzach jak i w naturze, pod adresem 
zrzeszenia Bagatela 12 II. Sekretarjat Mini­
sterstwa W. B i 0. P, w godzinach od 9 rano 
do 7 wieczorem,

| szać 
nów

Ochotnicy mają się natychmiast igła- 
z dokumentami osobistymi do bstsljo- 
zspasowych a mianowicie: 
do 19 pp. w Gródka Jagiellońskim; 
do 88 pp, w Przemyś'u; 
do 89 pp. w Jarosławiu; 
do 40 pp. we Lwowie koszary im, P ił­

sudskiego ul. św. Piotra i Pawła;

Ze śwista.

do
do
do
do
do
do

46
47
48
49
51
52

W-
FJ-
pp.
pp.
pp,
pp.

w
w
w

PI- w
w
do

Brzezrnsch;
Drohohyczn, 

kawalerji zgłaszają się 
p. uł. we Lwowie

Samborze;
Stryju;
Stanisławowie;
Kołomyi;
Rawie Buskiej;

.. Złoczowie (od 15 lipea
Żółkwi); 

do 53 
do 54 pp,
Ojhotnicy 

w szwadronie zapas. 14 
ul. Łyczakowska 1, 80

Ocfcotaiey do aitjlerji, wojsk technicz­
nych (saperzy,' letnicy, wojska samochodowe 
i t. p. i w służbach (canitarna, gospodar­
cze weterynaryjną, uzbrojenie i t, p, (do 
najbliższych formacji zapasowych tych bro 
ni i służb, względnie zakładów, a mia­
nowicie: do irtylerji polowej we Lwo­
wie, do 12 p. art. ciężkiej ul, T eatyńm , ko­
szary „Czerwony Klasztor", do 12 p. srt. po 
lowej koszary generała Bema ul. Gródecka 
i 2 dyw, art. konnej koszary Wulka (dawne 
ułańskie),

Da saperów: w Przemyślu do komp, 
zapas, ssperów nr. 6,

Do służby łączności; we Lwowie ul, 
Jabłonowskich do komp. zapas, telegr, nr, 6.

Do łaadarmerji: we Lwowie nl. Kur­
kowa 1. 12 koszary Gwardji.

Do taborów: w Przemyślu, do szwa­
dronu zapas. Taborów nr. 6.

Do służby samochodowej: we Lwowie 
w Kolumnie zapas. nr. 6. Djonu samochodów 
we Lwowie ul. Janowska 87,

Do służby w formaajseh wartowniczych 
i etapowych i w wyżej wspomnianych ro- 
d ij ich służby we Lwowie do Bsdnu zapas, 
wojsk, w«7t. i etap, nr. VI, Lwów, Cytadela, 

Każdy osbotnik może się także zgłosić 
w najbliższej Komendzie wojskowej, która 
go dalej skieruje.

Ochotnicy do kawalerji mogą się zgła­
szać także Lei własnych koni,

Za zgodność:

■= Urzędowrf podają, ie  minister spraw 
zagranicznych Take Jonescu odczyt; ł  na po 
siedzeniu Bady ministrów nowy telegram 
rządu sowieckiega, w którym ru d  rosyjski 
proponuje ponownie Bimunji pokój a lara 
lem oświadcza gotowość nawiązania portrak 
tacji w sprawie wymisny jeńców.

=  Posiedzenie Bady Ligi narodów od­
biło  się w Saint James pod przewodnictwem 
Bulfomra, Bulfaur oświadcza, ie FinUndja 
nie jest jeszcze wprawdzie członkiem L’gi 
narodów, jednakie zgłosiła swoje przystąpię 
nie do Ligi a sprawa jej przyjęcia będzie 
rozpatrywana ns plenarnym po siedzeniu Ligi 
jeszcze w roku hieiąeym. Zadecydowano, ie 
sprrws wyap Alsndzkich ma być oddana 
specjalnej komisji złożonej z 3 prawników 
którzy mają wydać opinję główną co do te 
go, czy sprawę wy*p Alaudzkich należy 
traktować jako kwestję wyłącznie finlandzką 
oraz jak się w obecnej chwili przedstawia 
sprawa militaryzacji wysp Alaadzkich,

=  Z Waszyngtonu donoszą, ia zapro 
azenie na pierwsze posiedzenie Ligi nsro 
dów wyznaczone na dzień 15 listopada b. r. 
wyszło od prezydenta Wilsona, Odpowiedzi 
aa to ispros>e»ie nie nadeszły, pewnem je' 
dnak jest już teraz, te Stary Zjednoczone 
nie wezmą udziału w tern posiedzeniu, po­
nieważ nie ratyfikowały jeszcze traktatu wer­
salskiego.

=3 Temps p isie: Koła urzędowe oświad­
czają, ie  rząd litewski zamierza zachować 
neutralność w wojnie między Polską i Rosją, 
jakkolwiek w okolicy D ryś wiat zajmuje nie 
które pozycje opuszczone przez Polaków.

POLACY!
Pamigtajmy o plebiscytach!

*

Datki przyjmują Komitet CiiroMy 
Kresów Żackedaick, Lwów, Mac Ma 
rjaekl I, 10.

Szef Sztabu 
Ihulie w. p. 
pułkownik

Dowódca Okr. Generalnego 
Lamesan - Salins m. p 

Generał-porucznik,

Konferencja w Spaa. Ltoów 14 lipca 1920.

Do szeregów!

Konferencja w Spaa zajmowała się wczo­
raj sprawą odszkodowania i odbndowy zni­
szczonych terenów. Niemcy starali się udo­
wodnić, is  podstawą wszelkich norm płatni­
c a ch  winny być siła i możność płatnicza 
Niemiec orsz, ie specjalna komisu winas 
uformować nietylko minimum, ale takie i ma 
zimum poszczególnych rat w runach znanej 
możliwości. W sarswie tej zeszli się ponownie 
przed południem delegaci niemieccy z aljsn- 
ckimi. Po pó/gidzinnem posiedzeniu Niemcy 
oddalili się, poczem Lloyd George (którego 
niedyspozycja nrnęła) Millerand, Sforza 
i Delscrojz obradowali jeszcz l 1/, godziny. 
Ostatecznie zadecydowano przedłożyć propo 
zyeję niemiecką specjalnej komisji indemiti- 
zacyjnej, złożonej z rzeczoznawców niemie­
ckich i koalicyjnych, oraz zażądać od tej 
komisji referatu

K o r s e a .  (Badio) Na konferencji 
Spaa postanowiono obradować jeszcze do 

wtorku lub najdalej do piątku, W związku 
z tą decyzją Millerand odłożył swój wyjazd 
do Paryża.

Delegaci niemieccy . przedstawili plan 
wypłaty odszkodowania, Wypłata ma się od 
bywać ratami rocznemi w przeciągu lat 50 
do ogólnej sumy 50 miljardów, z tego 20 
miljardów przeinaczonych na odbudowę zni­
szczonych terźaów mogłoby być wniesionych 
w naturze.

K alendnn .
C z w a r t e k ,  14 lipca. 
Rzym. kat.! Rozesłanie Ap. 

kat.: Połoi, Bazy Boh.Gr.
Słowiański: Radosława. 
Wschód słońcs • godzinie 4 

zachód słońca o godzi- Ij 8 jsi^ut 
Temperatura • godzinie 12 *

28 stopni,

09witnż 
06 
’ petndni*

— Posiedzenie Mtądy przybocznej
Generalnego Delegata R*ą«! odbędzie się
we Lwowie dnia 23 a wie (jak mzlnie 
niektórych pismach wydrukowano) 28 lipca 
b. r.

Obywatele i
Imieniem B. O, P. Naczelnika Państw a1 

i Wodza Armji Narodowej waywam Was do 
szeregów »rmji ochotniczej.

Nieprzyjaciel wkracza w granice Bze- 
eiypospolitei, niosąc zniszczenie, śmierć i 
pożogę.

Życie naszych żon i dzieci) ojców i ma­
tek — byt i nasze mienie zagrożone.

Nie wolno nam aię ukrywać^ w domach 
i wyczekiwać, aż nieprzyjaciel najdzie naszą 
ziemię, musimy zbrójcie wszyscy wyruszyć 
przeciwko niemu.

Niech kLŻdy z sse zgłasza S'ę natych­
miast do srmji ochotniczej, by uzujełnić 
luki w szeregach.

Niema dzisiaj dla nas spraw ważniej­
szych, jeden tylke mamy obowiązek: Obro­
na Ojczyzny 1 i jedno hasło: Do szeregu 
wszysey I

Z w y c i ę s t w o  z n a m i !

Rady Focha.
Kwrjer Foremny podaje wywiad swego 

korespondenta z marszałkiem Fochem tej treści: 
„Prosię d m d isć  swo:cmu narodowi, by się 
łączył i bardziej jednoczył. Trzeba pamiętać 
o tern, ie  gdy buduje się dom, gromaizi się 
materjał, że trzeba go szukać takie i *  od­
daleniu. Nie mogę Wam czynić formalnych 
obietnic w imienin całej enteaty, pomoże się 
Wam i idzie się rasem z Wami i Wy po­
winniście iść razem z ententą, Widzieliście 
gorsze rzeczy od tego, eo się dzieje. Dzia- 

zjcie tylko, działajcie dalej (Allezl allez !j 
Zwyciężycie, byle tylko cały naród zabrał 
się do tego. Miejcie dobrą nadzieją, zwycię­
ży się wspólnie!"

— Z M inisterstw a spraw  wew nętrz­
nych. Monitor Polski ogłasza: W chwili o- 
becnej, gdy nieprzyjaciel szturmuje do ścian 
B^ec ty pospolitej, gdy r ie  przebiera w środ 
t-ach, aby wewnątrz kraju wywołać dezorga­
nizację i przeciwdziałać obronie, ^wszzscy 
obywatele obowiązani są współdziałać z Rzą­
dem swego państwa w ścigania i oddawaniu

ręce władz bezpieczeństwa żywiołów wro­
gich Państwu i narodowi polskiemu Ktokol­
wiek przeciwdziała poborowi młodzieży do 
wojska, słowem lub czy Hem, kto odmawia 
od nabywania Pożyczki Odrodzenia, kto sieje 
popłoch nieuzasadniony z powodu wypadków 
na froncie, kto podkopuje zaufanie nsrodu 
do własnych sił, ten bezwzględnie i natych­
miast spotkać się powinien z czujną retk- 
cyą społeczeństwa, które obowiązek ma o 
podobnie szkodliwej działalności powiadomić 
organy bezpieczeństwa, stojące na straży do­
bra i porządku powszechnego. Od obowiązku 
tej służby w takiej iak obecne] chwili nikt 
nie powinien się uchylić pod pozorem, że 
jest to służba priypadrjąca w udziale okre­
ślonym organom rządowym,

Działalność organów państwowych wspar­
ta być masi czujnym, gorliwym i obywatel­
skim nakładem pracy całego społeczeństwa 
zarówno na polu budowania własnej siły, 
jakoteż na polu odpierania zamachów siły 
pTińw aika.

— Z M inisterstw a W. R . i  O. P .
Wystswa Prac Oświatowych, podjęta przez 
Wydział Oświaty Pozaszkolnej M iiisterctra  
Wyznań Religijnych i Oświecenia Publiczne­
go, otwartą będzie aa początku wrześiia,

Jako teren, projektowaną jest Pomarsńczar- 
nis Łszicrkowsks, Komitet wystawy prosi 
osoby i iastytueye, posisdająre matsryzłjl,A  
tyczące się prac oświatowych wśród dorosłych,
0 zgłaszanie eksponatów do Biura Wydział" j 
Oświaty Pozaszkolnej, Plac Trzech Krzyży 8. j

— K onsulat am erykański wydaje j 
żydom z Polsk i wizy do Ameryki, dopiec 
co przedstawieniu świadectwa z Ameryki, ie 
przebywający tam emigrant wzywa do sie­
bie daną osobę, Tymczasem stwierdzono, że 
zaczęto takie świadectwa fałszować. Wkrćtee 
też djprm ipzła w tern — jak pisze Mc 
ment — osoba, która miała wstęp do bon 
sulrtu , reprezentując tam pewną istytneję- 
Za fałszerstwa te pobierano bardzo wysokie 
opłaty.

— A m erykańska Składnico Baton 
kowa we Lwowie, która mieści się przy ul- 
Bouihrda, m  daje obecnie paczki żywności"* 
we tjm , którzy otrzymują „potrzeby żywno A 
ściowe" HooTjin od swych krewnych, lub ^  
przyjaciół z Ameryki,

Amerykańska Składnica Ratunkowa we 
Lwowie, jest jednem ze źródeł dostarczają* 
cych zapasy tej wielkiej organizacji. Główna 
składni a zpajdaje sfę w Warszawie, gdzie 
wydatność pracy przy pakowaniu paczek ży- 

nościcwych dochodzi do 2000 dziennic, 
lana amerykańskie Składnice Ratunków*1- 
mieszczą się w Białymstoku, Krakowie, 

Warszawie, Sosnowcu, Chełmie, Łodzi, 
Brześciu litewskim, Wilnie, Kowlu i Mińsku 
litewskim,

Akcja Amerykańskich Składnic Ratun­
kowych ma charakter ratunkowy, z czego 
wynika,- iż cieszy się ogromnem zaufaniem 
ludzi zainteresowanych, niema na celu wy 
ciągnięcia korzyści dla siebie, otrzymuje też 
ogólne podziękowania, wyrazy uzntn^
1 współudział najrozmaitszych instytucji 
w Polsce jak i też w Stanach Zjednoczo­
nych,

System jest bardzo prosty, Każdy w Ste­
nach Zjednoczonych może pó^ść do dowolne­
go ijsj&tn i kupić utiesięcio- lub p;ęćdziesię- 
ciu dolarowy przekaz, który następnie jest 

| wysyłany przez kupującego do jpgo krewnyek, 
lub przyjaciół w Polsce, Natychmiast po 
okazaniu przekazu żywnościowego i po utoż­
samieniu osoby posiadacza wykazu — ilość 
żywności wymieniona w przekazie — zosta­
je wydana, — W ten sposób operacja t# 
jest supehre pewna i o tyle prędka, o ile 
obecne warunki aa to pozwalają, Jest to ko­
rzystna i skuteczna Pomoc Amerykańska.

N astpnie, by możliwie jcknaiba rdziê  
rozsiersiyi pomoc tej organizacji — poinfor­
mowaliśmy wszystkich ajentów instytucji, b] 
przesyłali pocztówki z adresami do Ameryki, 
z prośbą o przysłanie przekazów żywnościo­
wych — do biura w .Warszawie, Hotel Bri­
stol, ul Karowa. Pocztówki te otrzymuje si$ 
bezpłatnie w dowolne!, jednej z jedenasto 
składnic lub Miejscowych Komitetach Pomo­
cy Dzieciom.

Pocztówki te są następnie prxesytan< 
do Ameryki przez specjalną pocztę, W ten 
sposób pocztówki dokładnie aóreio ran; 
mają zapewnienie prędkiego i pewnrge lojśe." 
do rąk adresata.

System powyższy cieszy aię w Polso* 
nsjwyisiem uznaniem, Wszystkie Oddział! - 
Państwowego Komitetu Pomocy dla Dzieci, 
dopomagają gorliwie w tej pracy. Burmi' 
etrzowie miast, oraz pracownicy Państwo' 
wych Iestytu ji w Polsce również udzielają 
wielkiej pomocy swym współbraciom, rnsj*' 
cym krewaych w Ameryce. Prasa, jak w Pol; 
sce, tak Stanach Zjednoczonych nis szczędź, 
również ze swej strony dobrze obmyślanej L 
i skutecznej praey, Rząd Polski z uznaniem 
przyjmuje tę akejj. Bez tych i innych nie­
zmiernie doniosłej wagi czynników pomocni' 
usych, system ten nie osiągnąłby tak wiel' 
kiego uznania i popularności, jakiemi sig i 
cieszy obecnie,

Tutejsza składnica mieści się przy ul- i  
Bourlarda 5, Lwów, otwartą jest cd goi*
9 do 1 dia wydawnictwa paczek £y rc śeif- 
wyrh tym, którsy otrzym-li przekazy żywno­
ściowe Hoorara z Ameryki.

— P rzem iana IJrędu pocztowego W* 
śniowa nzd Wisłokiem j .a Agencję poczto 
wą Wiśniowa (Frysztak). Z dniem 1 sierf 
nia przemienia się Urząd pocztowy Wiśnio­
wa nad Wisłokiem na Agencję pocitową Wi­
śniowa. Agencie tę przydziela aię do Urxę£fl 
pocztowego w Frysztaku jsko urzędu zbior­
czego. Z powodu tej przemiany dotycząc/ 
okręg pocztowy nia ulega zmianie.

—• Pożycnka Odrodzenia. Zarząd Tc- 
wsriystWa akcyjnego so3nowickich fabryk 
rnr i żelaza ofiarował na Pożyczkę Odrodź*1 
nia 1,600.000 marek. Pracownicy Towarzr 
st-ra zdeklarowali na ten sim  cel okol1 
100.000 marek,

— W ydział prasowy inspektoratu ar­
mji o hotaiesej, zwraca się do wszystkie’1 
redakcji pism,,,. or#s .»ydawnictw zarówi*1 
w Warszawie jak i miastach prowincjona1' 
łych, o nadsyłanie co najmniej po 5 egzem' 
pilarzy do wydziału prasowego armji eebo' 
tniesej w Warszawie Bagatela 15, telefc* 
1454.

,

1



— Biur# lwowskie Tow. Kółek Boi* 
n ictych  prowadzi akcje agita^yjno- werbun­
kową na rzecz Małopolskich oddziałów Ar-
mji Ochotniezei i 0. Ł. 0. Ponieważ ilość 
własnych prelegentów jest zbyt szczupła, 
przeto upraszam wszystkie osoby obeznane 
z pracą agitacyjną na wsi i w małych mia- 
8tecskaeh; a mogące na kilka dni wyjechać 
na prowincję, by zechciały się zgłosić w biu- 
n e  E. B. ul. Mickiewicza 1. 26, 1 piętro w 
esasie międz; godziną 9 — 1 i 4 — 6 popoł. 
Poniewai codziennie trzeba wysyłać snaesną 
ilość odezw, instrukcyj agitacyjnych werbun­
kowych na prowincję, a biuro Kółek rolni­
czych nie moie nHążyć z powielaniem pism 
potrzebnych, przeto upraszam Urzędy, insty­
tucje publiczne i prywatne, po-i dające cy 
klostyle, by zechciały ofiarować swą pomoc.

— Dziś o godzinie 10 rano rozso- 
ezęła się zbiórka uliczna na rzecz: Wszystko 
dla frontu. Panie, które zgłosiły się do pra­
cy zecbcą jawić się o godz, 10 raso w lo­
kalu przy placu Akademickim 1. 1, gdzie o- 
trzymają legitymacje, puszki i odznaki,

— Dzień a rm jl ochotniczej. W nie­
dzielę dnia 18 b. m, ra zezwoleniem Mini­
stra spraw wojskowych gen. Leśniewskiego 
odbędzie się t. zw. „Dzień armji ochotniczej

— Wszyscy członkowie MSO. nie bę­
dący w słuibie wartowniczej* mają się jawić 
dziś o godz, 1930 na swoich strażnicach, 
gdzie odbiorą rozkazy,

Komenda M S, 0.
— W snystkle kobiety, któro słuiyły 

w mojej sekcji P. 0. W. w 1917/18 roku, 
wzywam do natychmiastowego^ jawienia się 
w K or eidzie żeńskiego oddziału P- 0 . W., 
ul, Sodowa 8, w godz. urzędowych od 9—1 
i od 2—6. — Janina Wicher- Gibomka, kom. 
oddz, ieńsk. P. O. N.

Tow. akad. Zjednoczenie 1 Koło 
lwowskie Związku kół m łodi. polskiej 
Im . pułk- Berka Joselow lcza — wzywają 
swych członków na nadzwyczajne walae 
zgromadzenie, które się odbędzie we czwar­
tek dnia 15 lipca o godz. 7 wieczorem w 
Domu akademickim przy nl. Królewskiej 7, 

Na porządku dziennym: Zawieszenie 
działalności z pcWodu zgłoszenia się człon­
ków do słuiby wojskowej w myśl odezw 
Bidy Obrony Psństwa,

Wszystkich akademików iydów, któ­
rzy zgłosili s<ę do ochotniczej słuiby woj­
skowej. uprasza się o przybycie na walne 
zgromadzenie „Zjednoczenia**,

— Członkowie red ak c ji „Nowego 
Dziennika* (organ sjoaistów) w Erykowie 
powzięli jednomyślnie 11 bm. uchwałę wy- 
raiająeą solidaryowanle się z uchwałą syn- 
dyratu izienikarzy krakowskich z 10 bm. 
wyrażającą oddanie się do dyspozycji D. O,
O. w Krakowie.

— Dowództwo m iasta  1 placn ko­
munikuje :

W myśl zarządzenia wjżsych władz, 
są tylko następujące lokale dozwolone ofice­
rom do uczęszcza il.a: Bestanracja hotelu 
Krakowskiego pl. Bernardyński, restaura­
cja hotelu Imperiał ul. Trzeciego Maja. — 
kawiarnia Ziemiańska, ul. Batorego i ka­
wiarnia Borna ul, Akademicka,

Dowódca miasta 
Pułkownik Linda,

— Ważne dla poszkodowanych przez 
wypadki w ojenne. Komisarjat Głównego 
Urrędu likwidacyjnego podaje do wiadomo­
ści, te  do wnoszeni*. zgłoszeń strat wojen­
nych w Komisjach szacunkowych wyznaczo­
ny zestał następujący termin prekiuzyjny po 
upływie którego deklaracje nie będą przyj­
mowane :

w Borszezow'e po dzień 13 p&źlzier- 
nika 1920;

w Niska po dzień 14psżi/iiernika 1920; 
w Tarnopolu po dzień 15 października

1920;
w Tarce po dzień 15 października 1920, 
w Jarosławiu, Przeworska i Złoczowie 

po dzień 19 października 1920;
w Kosowie, Mielcu i Zydarzowie po 

dzień 21 października 1920;
w Kałuszu po dzień 28 października

1920;
w Czortkowie, Gródku Jag,, Horodence

i Tarnobrzegu po dzień 30 października
1920 włąezrie.

— Sekcja skarbowa lwowskiej Btdy 
miejskiej załatwiła na wtorkowem posiedze­
niu pod przewodnictwem prezesa Boi. Le­
wickiego 30 spraw,

Między innemi wynajęto lokal dla 
szkoły powszechnej im. M, 2  ja w gma.hu 
hr. Skkrbka (ref. r. Majewski), zezwolono 
na ustawienie stolików przy kawiarni tea­
tralnej (ref. dr. Sawezyński), załatwiono ra­
chunki z administracji realności miejsk. (ref. 
dr. Baber), podwyiszono udział gminy w 
kraj. zakładzie dla przemysju rolniczego 
(ref. dr. Bucker), uchwalono wybudować
parkan betonowy przy gmachu dla nieule­
czalnych im. Bilińskich, asygnewano wkuadki 
gminy w „związku miast polskich w War­

szawie* (ref, r. Felsztyn), a po dłuższej dy­
skusji nad referatem r. T. Hoefijnge.s w 
sprawie ustawy o opodatkowaniu lukn;so- 
wyeh automobili, wybrano subkomitet, a ło­
żony z radnych dr. Sawczyńskiego, dr. 
Hauswalda, ini, Majewskiego i refere ta. 
Inne sprawy referowali r. S huajder, dr. 
Dziwiński. dr. Bodakiewiez, Andrzejowski, 
Wiksel, Winiarz, poczem przewodniczący 
odroczył p -siedzenie do wtorku 20 lipca b. r.

— Dzieci n& wieś. Wszyscy nczniowie 
szkół średnieb, zgłoszeni na kolonję i zba­
dani przez lekarza zjawią się we czwartek 
15 l ip a  o godzinie 9 rano w filji VIII, gi- 
miazjem (gmach Bernardynów).

— Bezpłatne szczepienie ospy do­
biega kresu z końcem lipca, Ludność ko­
rzysta bzrdcó chętnie z tego dobrodziejstwa, 
a przyczyną tego jest znakomita kro wianka 
z państwowej warszawskiej Krowiankarni i 
przymus szkolny, gdyi iudne dziecko nie bę­
dzie przyjętem do szkoły bez poświadczenia 
urzędowego, ie  było w ostatnich pięciu la­
tach powtórnie na ospę zaszczepione.

Bówniei małe, jednoroczne dzieci trre- 
ba koniecznie szczepić, zwłaszcza, ie  znacz­
ny napływ obcych luazi ze wschodnich gra­
nie niesie niebezpieczeństwo zarażenia na­
szych dzieci tą straszną chorobą,

— P atrjo tyczny  czyn.! Kur jer 'Blotki 
donosi: Związek ziemian płockich postano 
wił, aby członkowie tegoż związku zakupili 
po 700 marek pożyczek odradzenia z włóki. 
Według obliczeń uczyniłoby to około 70 mi­
lionów marek.

— Zaginieni. Eto zwracających zDe- 
reźai lub Płoskirowa posiadałby jakie wia­
domości o Stefanie L u b i c h u ,  poruczn. 8 p, 
etapów. Iwowsk,, zechce ich łaskawie udzie­
lić matce, M jrji Lubiehowej: Lwów ul. Kró­
lewska 6 11. p.

Matura.
P r z y  e g z a m i n i e  d o j r z a ł o ś c i  

w gimnazjum VI. w Krakowie (w Podgó­
rzu) odbytym w dniach 25 i 26 maja pod 
przewodnictwem krajowe po inspektora szkół, 
Stanisława Bzepińskiego uzyskali świadectwo 
dojrzałości:

Biłyk Marjan, Błoch EJmuad (zodzna­
czeniem), Dobrowolski Adam, Eiełkowaki 
Boman, Landsberger Stefan, Lelito Ludwik, 
Mensshó Ludwik (z od-n-iczeHem), Mifcsteia 
Władysław, Mirkiewicz Stanisł w (z odzna­
czeniem), Nowak Stanisław, Tylek Andrzej 
(z odznaczeniem), Wnękowski Władysław, 
Ziąbek Jan (z odznaczeniem), Zimmeispitz 
Karol (z odznaczeniem), Hubicki Jerzy (pryw.) 
Nie reprobowano nikogo,

E g z a m i n  d o j r z a ł o ś c i  w semina- 
rjum ieńsk. pryw. z prawem publ. im. św. 
Bronisławy w Kołomyji: odbył się pod prze- 
woenietwem kraj, inspektora szkół Mieczy­
sława Wojkowskiego, w dniach cd 81 maja 
do 4 czerwca b, r.

P itec t dojrszłośei otrzymały Bzld^szó-
Aniels, Bruehówna Stefan ja, Buczyńska 

Aniela, Budziaaowska Katarzyna, Dolińska 
Helena, Duniecówna Zofja, Dydeńkówna Ale 
ksandra, Filousówna Stanisława, Hammeró- 
wna Frai tiS ks, Jaremczukó na Bozalja, 
Jurkowska Bronisława, Kawalerowiczówna 
Jadwiga, Kawecka Marja, Lewicka Halena, 
Makarska Franciszka, Mllazgerówna Olga, 
Nowicka Olfa z odzn., Nowożetiukówna Ste- 
lanja z odzn., Pitułówna Marja z odzn., Baw- 
ska 'Zofja z odzn, Sano]co*ma Krystyna, 
Sshneberger Syma z odzn., Słotwińska Ma­
rja, Stefaniówna Olga z odzn., Swiachówna 
Marja z odzn., Tenełówna Zofja, Turkówna 
Marga, Weberówna Teresa, Wiszniewska 
Em:ljL i  odzn.

Harfa Orunwaldu.

W ciągu ostatnich wytężonych dni roz­
warła się przed nami pożółkła karta dziejów 
w takiej jaskrawości złotych i krwawych li­
ter, jakby ją dopiero wczoraj spisano.

Pięćset dziesięć lat temu na polach 
Grunwaldu i Taanenberga stangly naprzeciw 
siebie dwie.armje. Jedna zdała połyski*, ała 
w słońcu stalą szmelcowanych zbroić, kapią 
cych od złota i drogich kamieni, a chwiał 
się nad nią wielobarwny rój dumnych' pióro­
puszów, — druga falą szeroką rozlewał"* się 
po równinie, równie pstra, ale cichszy uboż­
sza i nie tak Wspaniała.

Politycy czynili wszelkie wysiłki, aby 
do tej wojny nie dopuścić. Bozmodlon* oczy 
królowej Jadwigi wzywały niebo, aby się 
krew chrześcijańska nie lała. Są jednak woj­
ny, których nie uchylić nie zdoła. Jeśli na­
przeciw siebie staną nie już tylko dwa na­
rody, nie dwie rasy nawet, ale iw a światy, 
wykluczające sifl wzajemnie, wówczas do 
starcia przyjść mnsi — jedna siła nlec musi 
drugiej sile.

Przeciwko Polsce, a z nią przeciw całej 
Siowiańszetyżnie powstał świat germański. 
Z fałszywem znamieniem czarnego krzyża na 
płaszczu białym, szli rycerze przemocy ku 
wsiom polskim, których zboża im pachniały, 
szli ku miastom pilskim, w których marach 
obronnych chcieli zaprowadzić swój rząd 
gwattu i bezprawia, szli ku Szanownym świą­
tyniom polskim, aby w nich zabrzmieć swym 
hymnem niemieckim- Obłudai i okrutni, pod- 
atępni i hardzi, kaci i podpalacze, skalanemi 
ustami głosili najświętsze hasła i wołali do 
wszystkich ludów Europy, ie walczą przeciw 
barbarzyństwu, w imię kultury i przeciw po­
gaństwu w imię prawdziwej wiary. Tei'grot 
polski, który przeszył, relikwjarzami obwie­
szoną piegś Wielkiego Mistrza Zakonu, ude­
rzył w próżnię ich haseł i obalił ów gmach 
kłamstwa, jaki Zakon krzyżacki rznióst w du 
*zaeh całej Europy.

Dwadzieścia dwa narody uczestniczyły 
w tej walce Zakonn przeciw Polakom i wszyst­
kie te narody, idąc w bój, wierzyły, że wal­
czą o dobrą syrawę 1 oto legły pokotem 
u atóp Jagiełły. A jeśli któryś z nich przed 
zgonią źrenicą spojrztł na rozjaśnione obli­
cze królewskie, albo posłyszał słowa, które 
król co chwila ze wnoszeniem powtarzał: 
„Bóg tak chciał‘ — wówczas z oitatiiem  
tchnieniem rozumiał, ie ginął za fałsz prze 
ciw prawdzie.

Pogoń polska, zdobywczy ogromny obóz 
krzyżacki, znalazła w nim nieprzeliczone wo­
zy, wyładowane pętami na Polaków. O jakże 
nędzne Bą siły tych, którzy woltemu naro­
dowi niosą niewolę!

Kiedy zaś zwycięskie wojsko stanęło 
dokoła zwycięskiego króla i rozejrzało się po 
równinie, zasłanej trupami nieprzyjaciół, nad 
którymi wiatr to zwijał to rozrrjał zdobyte 
chorągwie — zapadał witeiór cichy po z io;- 
nym dniu lipcowym. I  rozjaśniły się oblicza 
zwycięzców, albowiem tak rozum eli wszyscy, 
ie wieczór ten kładzie kres trudom i znojom 
nie tylko dnia jednego, ale całych stuleci.

Jakoż mylili się wielcy ofiarnicy. Nie 
przez jedno zwycięstwo, choćby wielkie 
i wiekopomne zdobywa się potf i moc. Pol­
sce wypadła niezwykła jedyna dola dziejowa. 
Położona między Wschodem a Zachodem, 
z dwóch stron miała nieprzyjaciół zaciętych 
i silnych. Wzmacniali się oni, gdy ona słabła, 
rozdrapali żywe jej eiało, gdy duch w niej 
upadł. 1 teraz znów ledwo do nowego życia 
powstała, idą ku niej z tą samą nienawiścią 
i temi samemi wozami powiozą,

Tylko dziś role eię zmieniły. Pobite 
Niemcy nie mają własnych sił, Mają tylko 
tę samą krzyżacką sztukę obłudy, spisków 
i zdrad. Broń wziął do ręki kto inny, I  znów, 
jak przed pięciuset laty zbliża się ku nam 
wróg z hałssem wielkich idei i ze sztanda­
rami, połyskującymi zdała krwawym szkarła­
tem. Wiemy, jaka krew jest na tych sztan­
darach : ofiar, niewinnie pomordowanych w 
kazamatach, dzieci zarzynanych u ramion 
matek, starców bezbronnych. Niech tylko 
wiatr powieje i załopoce temi sitandarami, 
a podniesą się z nich wszystkie jęki dusz 
umęczonych i cierpiących.

Taki wróg nie jest, nie może nam być 
grcźty. Przemijające sukcesy odnosi liczbą, 
bo jest on tylko liczbą martwą, ale nie aiłą 
żywą. Bolszewiim jest bez ducha, Polska, 
jako naród zw:;mny w jedną ca.ość spólną 
ideją miłości Ojczyzny jest potęgą duchową, 
która musi odnieść trijdmf ad chaosem 
i masą bezładlą. Gała Polska pedaiesiona 
wołaniem N»czolnego Wodza, wstaje, jak je­
den mąż do walki. Żołnierz Polski, opiera­
jący się tej ciżbie najemników, która tłoczy 
się w nasze granice, czuje za sobą naród 
gorący, czynny, ofiarny, co łtaje ^órą zanim 
i wspiera go. A cóż czuje za sobą żołnierz 
bolszewicki? Lufy karabinów isndarmerji 
chińskiej, a t*m, dalej kraj własny, tonący 
w morzu krwi i dom własny, zapadły w 
nędzę.

Bozewrzyjmy złotą księgę dziejów na­
szych. Boh-terskiego to i szlachetnego na­
rodu historja. Niema w niej obłudy, niepra­
wości i zdrady. Zdarzają się chwile słabości 
i upadku ducha, ale jest natychmiast żywio­
łowy pęd ku szczytom jeszcze wyższym, 
ofiarność bez granie i męstwo iście straceń­
cze. Jest w nas wielka siła moralna, jest 
niezłomna mola życia, jest głębokie poczucie 
spójni narodow j

Pod Grunwaldem zachwiały się polskie 
chorągwie, a wówczas Jagiełło głosem sil­
nym, jzk piorun zawołał: „ S t a ć  m p r e u t ,  
n i e  da ć  s i ę  r u s z y ć l *  I  chorągwie sta­
nęły* iak na słowo-czar, słowo-zaklęeie.

Dziś to słowo tętni po całej Polsce: 
„St ać  n u r e m  i n i e  d a ć  s i ę  r usz yć ! *  
Czujemy, jaka zaciętość gnie nam serca, jak 
dusza »arem napływa, jak t  żyłach całego 
narodu rezhwa się krew bohaterów grun­
waldzkich.

Z mocą i wiarą, powtarzamy, jak mo­
dlitwę słowa poety:

Niech waa darmo nie przestrasza,
Ze dziś podłość górą wszędzie,
Z wiary weszej wola wasza,
Z woli waszej czyn wasz będzie.

Jan Bu andomki.

Tclciram y P. 4. T.

Sejm Walny.
W arszawa. Na wczcrajszem posiedzę- 

niu Sejmu w dalszym ciągu rozprawy nad 
ustawą o uposażeniu urzędników i funkcjo­
nariuszy państwowych przyjęto rezolucję p. 
Tabaezyńskiego, wzywającą Bząd, aby natych­
miast wypracował i wprowadził w życie sy- 
atemfcowanie posad pracowników państwo­
wych i aby wszelkiemi siłami dążył do pod­
niesienia wydatnośri pracy urzędników pań­
stwowych. Ponedto uchwalono rezolucję do­
datkową p. Wojdalińckiego, aby Bząd co 
kwartał zdawał sprawę z przeprowadzonej 
redakcji urzędników.

Bówniei przyjęto rezolucję p. Mora- 
czewskiego, wzywającą Bząd, aby w b. zabo­
rze austrjackim zcliczył w poczet pracowni­
ków stałych tych kontraktowych urzędników 
państwowych, którzy wskutek austrjackiej 
ustawy o certyfikatystaeh, nie zostali wli­
czeni w ten poczet, W dalszym ciąga obrad 
przyjęto ustawę o uposzieiiu sędziów i pro-' 
kuratorów, ustawy o uposaieiiu pracowni­
ków koleji państwowych, ustawę o uposa­
żeniu policji, ustawę o uposażeniu nauczy­
cieli publicznych szkół powszechnych, in­
spektorów szkoliyeh i zastępców inspekto­
rów sskół. ustawę o uposażeniu profesorów 
i innych wykładających i pomocników na­
ukowych w państwowych szkołach akademi­
ckich, ustawę o uposaientu nauczycieli dy­
rektorów i inspektorów państwowych szkół 
zawodowych oraz seminarjów i nauczycieli 
szkół zawodowych, s wreszcie ustawę o upo­
ważnieniu Ministra skarbu do udzielenia ko­
operatywom -urzędników państwowych pomo­
cy finansowej w wysokości 300,000.000 Mk,

Obradowano następnie nad wnioskiem 
nagłym p. Anusza w sprawie poborn koni. 
Poprawkę p, Skupuia, domagającą się, aby 
księża zwolnieni byli od rekwizycji koni, cd- 
rzucono, natomiast n»gł°ść wniosku i meri­
tum przyjęto.

Z ostatniej cii wili.
Sytuacja wojenna.

(Z) Oitatni komunikat sztabu general­
nego Naczelnego Dowództwa poaaje, żs Du- 
bno musieliśmy ewakuować.

Lecz już wczoraj wieesorem doniesiono 
z frontu, że s y t u a e y a  z m i e n i ł a  s i ę  
t a m  na  n a s z ą  k o r z y ś ć .

Nasze dzielne oddzisły wzięły na tym 
odcinku inicjatywę w swe ręce i z d o ł a ł y  
w y p r z e ć  n i e p r z y j a c i e l a  z Du b n a .

Te nasze operacye o d p ę d z i ł y  ka-  
w a l e r j ę  n i e p r z y j a c i e l s k ą ,  z m i e r z a ­
j ą c ą  ku  B a d z i wi ł ł o wj u .

Dzisiaj do południa sytuacja bez szcze­
gół niej izej zmiany,

Doniesienia z frontn na odcinka Dn- 
bno,  k a ż ą  o c e n i a ć  s y t n a c j ę  j a k o  po­
m y ś l n ą .

Stfiięto francuskie.

(Z) Z okazji dzisiejszego święta fran­
cuskiego odbyło się uroczyste nabożeństwo 
w kościele Arehikatedralnym, na którem 
byli obecni Gei. Delegat Bządu dr, Gałecki, 
dowódca 0. G. gen. L^mezan, pre-ydjum 
miasta, reprezentanci władz wojskowych i 
cywilnych, delegacje, oraz wiele publiczności.

Z misji francuskiej przybyli: pułkownik 
de Benty, major Medina i rotmistrz W. P, 
Skowroński.

' Na ręce szefa misji składano przedpo­
łudniem życzenia, a między innymi złożyli 
Gen. Delegat Bządu dr. Gałecki, wieeorezy 
deic i: Stahl i Obirek, p. Wacław Wolski- 
delegacje i organizacje. ,

Manelny i odpowiedzialny rodnstor; 
STANISŁAW KOSSOWSKI'

NADESŁANE.
Za tę rakrykę B*J kcYi .!• Maria odpowiaiaialaośal:

XX A P O L L O  XX
§ B ó l ż y c ia
X dramat rosyjski w 5 aktach.
X Nadto DZIS, ku uczczeniu ^ :i l c t a  
X  narodowego  francuskiego

*  specjalne przedstawienie x
X  o g o d z in ie  8  w ie c z ó r . O
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t a m it ©  obwieszczenia
C. III. 169/20 (1). Przeciw Cha mowi 

Józefowi Ho lieaderosf i, którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został do sądu 
powiatowego w Dukli przez Mendla H ersha  
F  issa w Sanoku pozew o wykreślenie prawa 
zastawu na reala, Iwh 502 ks. gr, gm, Za­
wadka rymanowska i iwh 422 tujie k i. gi 
jako karcie uboernsj Ńa podstawie pozwu 
wyznaczono rozprawę dzień 2 lipea 1920
0 godz 9 ra«łc biuro Nr. 5. Celem strze­
żenia praw Ci a»ma Józefa Holiendn usta­
nawia się p. dr. W. Miii kra, adwokata 
w Dukli, kuratorem.

Tenże kurator zastępować będzie tus. 
sądzie w rzeczonej sprawie na jego koszt
1 niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi,'lub pełnomocnika nie zamianuje,

Sąd powiatowy, Oddział III,
Dukla, dnia 9 czerwea 1920. (6996)

C. 138/20. Przeciw Janowi i Katarzynie 
Hagowskim z Dębna, który h miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został do sądu po 
wiatowego w Krośeienku przez Stanisława 
Hagowskiego pczew o własność i oddanie 
w posiadaj? e parcel grt. 1830/1 w Dębnie. 
Na podstawie pozwu wyznacz* się rozprawę 
aa dzień 9 lipea 1920 godz. 9 rano, Golem 
strzeżenia praw tychże pozwanych ustanawia 
się p. Stanisława Kroliekiego, notsryue&a 
w Krościenku, kuratorem,

Tenże kurator zastępować będzie tychże 
pozwanych w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni się w sądzie 
nie zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują,

Sąd powiatowy, Oddział II 
Krościenko, dfeia 5 lipea 1920. (6997)

C. III. 184/20. Przeciw niewiadomym 
z miejsca pobytu Teiesie Tokarskiej zam. 
Lewek Miebałowi Jędrze owi i Kazimierzowi 
Tokarskim wniesiony został do sądu powiato­
wego w Gorheach pnez Józefa Tokarskiego 
pozew o wpis prawa własnośm parc. gr. lk. 
¥82—983 gm. Glinik ntaryampolsks, Na pod­
stawie pozwu tego wysn*czoaą został*, au- 
dyeneja na dzień 30 czerwca A92U r. godz. 9 
biuro Nr. 21. Celem strzelenia praw » y i 
wymienionych ustanawia się dr. Sterna, 
adwokata w Gorlicach, kuratorem.

Tenże kurator będzie zastępować powyż 
wymienionych w rzeczonej sprawie na ich 
koszt i niebezpieetiństwo do/óki oni w są­
dzie się nie zgłoszą lub pełnomocnika nie 
zamianują.

Sąd powiatowy, Oddział III,
Gorlice, dma 17 czerwca 1920. (6955)

Cg, I. 152/20 (1). Przeciw Bolesławowi 
Krokowskiemu, którego miejsce pobyiu jept 
nieznane, wniesiony zostrł do sądu okrę­
gowego w Czortkowie przez H rmana Tiirkia 
pozew o dostŁiczcsie 8 q m^ki p zennej. 
Na podstawie pozwu wyznaczono pierwszą 
audyencję na dzień 28 czerwca 1920 godz. 
9 raao przed t?m sąsie® biuro Nr. 83. Ce­
lem^ str.eteaia praw pozwanego ustanawia 
się p. dr. Stanisława Krokowskiego, adwo­
kata w Czortkowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępować będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawiw na j e g o  koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

Sąd okręgowy. Oddział I,
Czortków, dnia 26 maja 1920. (6942)

C. IV. 243/20/i. Pizeciw I#anowi Sawka, 
rolnikowi z Ho nu  ty z, któremu miejsce pu­
by u jest mezaane, ^tn e Lny sostał do lądu 
powiatowego w Szuter eu przez Paź ę Sawka 
zam. Jeonthog z Honutycz pozew o uznanie 
własności p&rael obj. l#h. 59 gm. Honia- 
tycze. Na podstawie pozwu wynaczono au- 
dyeaeyę *.a dsień 31 sierpnia 1920 o go- 
dziuie 10 rano w biurze Nr. 4. Ce em strze­
żenia praw Iwana Siwki ustanawia się dr. Ka­
zimierza J  nas-Szatańskiego, adwokata w 
Ssezercu, kuratorem.

Tenże kantor zaetępowiić będzie wyisj 
wymienionego w rzeczonej skrawie na jego 
koszt i niebeipie czuństwo, dopóki on sam 
w sądzie s ę nie zgłosi, iub p^ntm .cnikn 
nie zamianuje.

Sąd powiatowy, Oddział IV.
Szezerzee, dnia 23 czerwca 1920. (6941)

, C. II. 18/20/1. Przeciw Onufr mu Go- 
fronowi z Strzelec wielsich, obecnie niewia­
domemu z miejsca pobytu, wniesiony został 
pozew do sądn powiatowego w Radłowie o 
rozwiązane kontraktu kupna przez Agatę 
i  Klichów Oleksą ze Strzelec wielkich, Na 
podstawie pozwu wyznaczoną została roz­

prawa na dzień 29 lipea 1920 o godzinie 9 
ra»o. Celem strzeżenia praw Onufrego Go 
fr»Ea ustanawia się kuratorem dr. Józefa 
Białego, adwokata w Radłowie.

Tenże kurator zastępować będzie Oau 
frego Gofrona na j«go koszt i ni'bezpieczeń­
stwo, dopóki tenże w sąisie się n e zgłosi 
lub pełnomocnika nie zamiahuie.

Sąd powiatowy, Oddział II,
Radłów, 6 lipea 1920. (6970)

Cg. I. a) 4ii 5/20/1. Przeciw Franci­
szkowi Koronie, ito reg j m ejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony został do sądu okręgo­
wego w Jaśle przez Woje>echa Winiarskiego 
i  Białobrzegu pozew o zemanie dokumen u 
zdolnego do przeniesienia prawa własności 
realności iwh. 465 gm. Białobrzegi, Na pod­
stawie pozwu wyznaczono pierwszą auiSjen- 
Cję saa dzień 15 września 1920 o godz. 9 
rano. Celem strzeżenia praw Franciszka Ko­
rony ustanawia się p. dr. Jurasza, adwo­
kata w Jaśle, kuratorem.

Tenże kurator zastępować Jiędsie Fran­
ciszka Koronę, w rzeezo&ej sprawie mv jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za­
mianuje.

Sąd okręgowy, Oddział I.
Jasło, dnia 4 czerwca 1920. (6972)

C. XXIII. 205/20/1. Przeciw nieobjętej 
masie spadkowej po ś, p. Marji z M a l i ń ­
skich Eerusanowej, wniesiony sestał do sądu 
powiatowego S. 1. we Lwowie przez Ewe­
linę z Hetmanów Ziembową pozew c uznanie 
p-rawt włjsaości do książeczek okładkowych. 
Na podótoftse pozwu wyznaczono audjeauję 
a r  dzień 26 sierpnia 1920 godz, 9'rO rano 
Sala VII, Celem strzeżenia prau? pcz/ianej 
masy uat&nama s ę p. dr. Jó.efa Schmidta, 
adwokata we Lwowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępować będzie pozwa&ą 
masę w rzeczonej sprawie na jej„koszt i me 
bezpieczeństwo, - dopóki cna, lub pełnomo­
cnika a«e zamianuje.

Sąd powiatowy S, I. Oldzial XXIII.
- Lftósr, dnia 11 czerwca 1920. (6982)

Cg. I. a) 312/20/1. Sir.;aa powodowa 
Moses Wechsler z Snutyna wmoeła skargę 
pi.ee w stronie poswanej M.rdkow; i Abi* 
namówi Magidom Salomona o uznanie prawa 
własności zpa, Audyencja do ustnej roz 
prawy została wyznaczona dzień 15 
npea 1920 o godz, 9 prsed południem w tym 
aądzie sala rozpraw 48

Ponieważ miejsce pobytu strony po­
zwanej jest nie**a&e, u-tan&wia się kurato­
rem p. dr. Pordesa, adwokata w Kełomyji, 
który }ą będzie zastępował na jej kos.t i 
n  ebezyieezenstwo dopoki om& sama się nie 
stawi i nie uita&owi pełnomocnika.

Sąd okręgowy, Oddział 1, 
kołomyja, dnia 26 czerwea 1920. (6973)

łoletniego Schulima Lówa własnych, składa­
jących aię *pb. 1220 i pgr. 1143/2 o po 
wierschwi 874 m kw. na któryeh wysta­
wiony jest dom parterowy drewniany o 2 
mieszksniacb po 1 pokoju i kuchai i 1 po­
koju. Wartość szacunkowa wynosi 15 277 kor. 
50 hal, Nwjaiższa cforta w^noei 7.638 kor. 
75 hal. Poniżej najniższej oferty sprżedsż 
nie nastąpi.

Sąd powiatowy, Oddział X. 
Stanisławów, dnia 18 czerwca 1020. (6939)

E 7/19, Edykfc licytacyjny. W sprawie 
egzekucyjnej Kasy Ossczędności miasta Sa­
noka przeciw spadkobiercom ś p. Kl meraa 
Roiluck ego o 7 rat po 340 kor. 80 h, zpa. 
na wniosek wierzyeielki Ktsy Oszczędności 
mi&sta Sanoka odbędzie się prżymrsowa li 
cytaeya realności lwji, 691 gm. kat. Bu­
kowsko wsrś dnia 20 sierpni* 1920 godz, 9 
rano sala Nr. 9. Realność składa się z domu 
m urow ano , blaehą krytego zpn., oszaeo- 
wasa aa 28.465 koron, najmniejsza oferta 
wynosi 14.<533 koron, zaś przynaletności na 
1.065 kor. Wzywa się wszystkich rzeczowo 
uprawnionych do liny tacy i tej realności, 
a więc, którzy roszczą sobie prawa własno­
ści, zrstawu lub służebności, by swoje prawa 
zgł-Sili w tutejszym sątzie ustnie lun pi­
semnie prsed terminem licytteyjnym lub 
najd%lej pr*y tymże terminie, gayż inaesej 
nie będą uw.g gdoiorte z wyjątkiem praw 
s aktów egsekuoyjnych wynik»ją ijeh. Wa­
runki licytacyjne i akta można pneglądać 
w godzinach urzędowy4h w kanceiaiyi cd- 
n.śncgo odksiału.

Sąd powiatowy, Oddział II. 
Bukosrski, dnia 16 ezorwea 1920, (6991)

E. 47/20/5. Edykt licytacyjny. Dnia 25 
sierpnia 1920 o g dz. 9 pized połunniem 
wydfieriajsi się przez public ną l.cyt*cyę 
w pod;isa&ym oddziale s^aowytn przodsię- 
bioistwo gospodnio- szynkarskie prowadzone 
prrez Józefa Cnajesa, s jnkarsa  w Lutowi- 
skaeh wraz z przynależną ki n esyą, Trsed- 
sigfciorstso to na razie wydzierżawi się na 
jeden rok. Cena wywoławcze wynosi 2łu Mk, 
50 fen. Najniższa oferta wynosi 220 M'i, 
50 fen, J-ko wadjum ma każdy oferent 
złożyć 110 Mk w getowce. Warunki dzier­
żawy można przejrzeć w podpi snym Od­
dzielę aądjwyiu w goduutth  urzędowych 
i w dniu l.cytacji u urzędnika prow&dsąeego 
licytację.

Sąd powiatowy, Oddział II, 
Lutowiska, 12 ezerwca 1920. (6998 1—3)

jynirtpast©*

Ne, III, 417/20/2. Wilhelm Wan&iowics, 
właściciei hotelu Bimpeiial“ w Stryju do­
niósł. że w iistopbdzie iub giudaiu 1918 r. 
przenywał tam jaao gość ńeruy.znd L pjther 
plutonowy 3 pp. węgierskiej, zatnicsikaly 
w ■ Nagybiesce (Węgryj Treacscher Com., 
który wydalając aię z hotelu pozostawił le­
gitymację wojskową, kamizelkę i go ówkę 
2.000 kor. i i  rubel i 20 kopiejek, Bieiiiądze 
,e i rzeczy znajdują się w przechowaniu 
sądu. Właściciela tychże wzywa się, aby 
.v przeciągu jednego toku sgius ł się w &ą- 
daie poapiea^ym i wyk-.zał swoje prawo 
własności, gdyż w razie przeciwnym postąpi 
sąd w niy&i § ^92 u c.

Sąd powiatowy, Oddział III,
Stryj, dnia 12 czerwca 1920. (6993 1—3)

T. 113/20 Edykt. Na wniosek Auto- 
me&o R isłnwjt ego w Knihininie kolonii 
wdraża się postępowanie celem amortyzaeyi 
naztępających rzekomo przez wnioskodawcę 
zaguoiukego kwita zastawniczego kasy o- 
szczędaości miasta Stanisławowa Nr. 91177 
na zastawiony za kwotę 28 kor. złoty zega­
rek k.yty gładki,

Tosiadacza powyższego kwitu zasti- 
wkiesego wzywa się aby zgroaił się ze swo- 
jemi prawami w ciągu 6 miesięcy od dnia 
ogłoszenia edyktt w „Gazecie Lwów sklej *, 
w przeciwnym razie po upływie powyższego 
czasokresu kwit ten za mewzżny uznany zo 
stanie. ,

Sąd okręgowy, Oddział IV, 
Stanisławów, 30 kwietnia 1920, (4662)

UcytaGye.
E. 364/19/3. Na wniosek dr. Józefa 

Łodygowsktego, aówok&ta w Nowyts Sączu, 
odbęit ie się dnia 23 lipa# 1920 o gods, 10 
przed południem w biurze Nr, 5 licytacja 
1/4 czyści realności iwh, 61 gm. Wieprz. 
Wartość szacunkowa 346 Mk, 94 f. naj­
niższa oferta 231 Mk. 29 f. Poniżej najniższej 
oferty sprzedaż nie nastąpi.

Sąd powiatowy, Oddział VI.
Żywiec, dnia 23 czerwea 192o. (7003)

E. X, 485/20, N* wnicssk strony egze­
kwującej Józefa Lówa odbędzie się dnia 31 
sierpnia D 20 o godz. 9 przed południem 
w biurze Nr, 106 licytacja; reilnośei Iwh, 
63 ks, gr. Stanisławów Mojżesza Lów i ma­

T. IV, 19/20 (2), Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek Salo 
mana Feidsteina, kupca w Tarnawie podej­
muje się postępowanie celem umorsenia miej 
wymienionego papierm wartościowego,, który 
wnioskodawcy mioł zaginąć; wzywa się po­
siadacza tego papieru, aby g0 w ciągu sza 
śeiu miesięcy od dnia ogłoszenia zarządzenia 
przedłożył temu sądowi; także inni intere­
sowani mają zgłosić swoje zarzuty przeciw 
wnioskowi, W razie przeciwnym uznałby 
sąd po upływie tego terminu een papier 
wartościowy za umorzony,

Oznaczenie papieru wartościowego: 
Poświadczenie na zaliczkę * 16 grudnia 
1919 Nr. 6519 na 4000 kor. z listu prze­
wozowego Nr, 335 kaity Nr, 10.

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Tarnów, dnia 8 kwietnia 1920. (4616)

T. V. 23/18 (4), Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowymi, Na wniosek Mai, i 
Langerów ej nauczycielki w Hadyńkuwcach, 
podejmuje się postępowanie, celem umorze­
nia wymienionych niżej papierów warto­
ściowych, które wnioskodawcy miały zagi­
nąć, wzywa się posiadacza tych papierów,

aby je w ciągu tześciu miesięcy od dnia 
pierwszego ogłoszenia zarządzenia przedłożył 
temu sądowi, także inni interesowani mają 
zgłosićj swoja zarzuty przeciw wnioskowi, 
W rasie przeciwnym uznałby sąd po upły­
wie tego terminu te papiery wartościowe 
za umorzone.

Oznaczenie papierów wartościowych: 
Książeczka wkładkowa Kasy osieaędnośei m, 
Tarnopola Nr. 19.559 na 579 kor. 34 hal, 
opiewająca,

Sąd obwodowy, Oddział V.
Tarnopol, dnia 31 lii; a 1918. (4811)

T. VI, 108/20 (1). Zarządzenie umorze­
nia papierów wartościowych Na wniosek 
Józefa Zalewskiego w Oknie podejmuje się 
postępowanie ee!em umorzenia wymienionego 
niżej papieru wartościowego, który waioBko- 
d<woy miał zaginąć: Wzywa się posiadacza 
tego papieru, aby go w ciągu jednego roku 
od dnia ogłoszenia zarządzenia przedłożył 
temu sądoni, takie inn int ra owani maja 
zganić swoje zarzuty pneńw  wmeskowi, 
W rasie przeciwnym uznałby sąd n*. pono- 
way wniosek po upływie tego terminu ten 
papier wartościowy za umorzony,

Oznaczsnie papieru wartościowego: 
Polica Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń 
w Krakowie z 25 kwietnta 1962 L, 70911 
wystawiona na Józafa Zaleskiego na 2000 
koron płatne okasiciehm.

Sąd okręgowy, Oddział VI.
Kraków, dnia 16 kwietnia 1920, (5051)

T. 4/20 (3). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowyen. Na wniosek Kasy 
depozytowej w Lubaczowie podejmuje się 
postępowanie celem umorzenia wymienio­
nego niżej papieru wartościowego, który 
wnioskodawcy miał zaginąć. Wzywa się 
posiadacza tego papieru, aby je w ciągu 6 
miesięcy od dnia ogłoszenia zarządzenia 
przedłożył temu sądowi; także inni intereso­
wani mają zgłosić swoje zarzuty przeciw 
wnioskowi. W razie przeciwnym uznałby 
sąd po upływie tego terminu ten papier war ­
tościowy za umorzony.

Oznaczenie papierów wartościowych: 
Książeczka wkładnc,.wa Kuyiecsiego Toi^a- 
tzyotwa zaliczkowego „M ertui“ w Jarosła­
wiu Nr. 674 wystawiona n* Bsrla H;rn- 
s tena  w m ew oraku na 1416 kor. opie- 
Wająea,

Sąd okręgowy, Oddział V, 
Priemyśl, dnia 19 kwietnia 1920, (4486)

T. 150/20 (3), Na wniosek firmy P. 
fiausm&an w Pruemysiu podejmuje się po­
stępowanie celem umorzenia wymienionych 
niżej papieru wartościowego, ktOre wniosko- 
uawcy miały zaginąć; wzywa się posiadacza 
tego papieru, aby go w ciągu 30 dat od dnia 
ogłoszenia przedłożył temu sądowi, także 
i inni interesowani mają zgłosić swoje za­
rzuty przeciw wnioskowi, W razie przeci­
wnym uznałby sąd po upływie tego termi­
nu ten papier wartościowy za umorzony.

Oznaczenie papierów wartościowych: 
Czek New York Ban* Umted States 1. 277 
z daty New Yoris D. S, A. J&auary 1920, 
6 th. na 6Ó0 mor. (łc .isch  Ktcnen) iar. 
27559 na imię i aazwiiko Herman Krohn 
opiewającego.

Sąd okręgowy, Ośdiiał V,
Przemyśl, 14 maja 1920, (4685)

Ne. 445/20 (I), Wdrożenie poBtępowa- 
asa amort)i*.cjjn-go, Na wniosę* p. Anny 
R.seubaumowej. wdowy po loka zu w Stani­
sławowie wdrażt się postępowanie celem 
amortyzaeyi następują; yeti rseśsumo przez 
wnioskodawcę skradzionych £«yurcw war­
tościowych: 1. kuponu i, 52, reaty pań­
stwowej austriackiej Nr. 4728 z 1/3 1929, 
na 400 k o r , 2. kuponu i. 52 renty węgier­
skiej Nr. 791.923 na 20 kur. tudzież pięein 
kuponów ausiryaciiej pożjczki wojennej,
3. Nr, 1748 1. kup. 15 m  4. KOf> 5q
4. Nr. 1749 1. kup. 15 4 kor. 50 hal,
5. Nr. 1745 „ „ 15 na 4 „ 50 „
6. „ 1535 ,  „ 15 na 4 „ 50
7. „ 1633 „ „ 15 na 4 „ 60 „

Posiadacza p^wyżs ych kuponów wzywa 
się przeto, aby sgłosii aię ze s w ujem, pra­
wami w ciągu jedaegu roku, w przeciwnym 
bowiem razie p0 uptywie powytszego czaso­
kresu za nieistniejącą uznane zostaną.

Sąd okręgowy, Oddział IV,
Stanisławów, 22 kwietnia 1920. (4601 3 - 3)

T, IV, 51//19 (4). Amortyiacya, Na 
wniosek Szymona Korzeniła i Ghany Ullman 
z Gorlic wdraża się postępowanie celem 
amortyzacji następującej rzekomo przez wam-
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'■Waweę zgubionej książeczki wkładkowej 
Towarzystwa Baakowego w Gorlicach Nr. 
^96 na imię Szymona Korzenika i Chany 
Ullman i ns kwotę 2000 kor. opiew anej, 

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
•8l§ przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra­
wami w ciągu pół roku, w przeciwnym 
bowiem razie po upływie powyższego cza- 
czasokresu za nieistniejące uznane zostaną

Sąd okręgowy, Oddział V.
Jasło, 9 kwietnia 1929. (1828 3 — 3)

Nc. 140/18 (4). Edykt, Na wniosek p. 
Bfginy Schachner, prywatnej w Zaleszczy­
kach, zarządza s:ę postępowanie, celem umo­
rzenia wymienionej niżej kartki zastawniczej, 
która miała zaginąć i Wzywa się posiada­
cza tej kartki aby zgłosił swe prawo do je­
dnego roku od daty tego edyktu. Wrazie 
Przeciwnym uznałby sąd po upływie tego 
terminu tą k trtę  zastawaiczą jako pozba­
wione znaczenia.

Oznaczenie papierów wartościowych: 
Kartka zastawnicza Nr. 55918 wystawiona 
przez Bukowińską Kasę oszczędności w 
Czers iowcacb.

Sąd powiatowy Oddział II. 
Zaleszczyki, d. 24 marca 1920. (4683 3—3)

Nc. 141/18 (4). Edykt. Na wniosek 
p. Iztka Ladanheima prywatnego w Zale­
szczykach, zarządza się postępowanie celem 
umorzenia wymienionej niżej kartki zasta­
wniczej, która miała zaginąć i wzywa się 
Posiadacza tej kartki, »by zgłosił swe pra­
wo od jednego roku do daty tego eiyittu. 
W rasie przeciwnym uznałby sąd po upływie 
tego terminu tę kartkę zaitawnicią ja io  po­
zbawiona znaczenia.

Oznaczenie pp i e r u  wartościowego: 
Kartka zastawnicza Nr. 37960, wystawiona 
kriez Bukowińską Kasę osicigdacści w 
Cżeraiowca h.

,Sąd powiatowy, Oddział II, 
Zaleszczyki, 23 marca 1920. (4684 2 — 8)

Nc. II, 266/20 (2). Zarządzenie urno. 
rzeaia. Na wniosek Jana Statyka w Zaśnie 
sx'wce zarządza postępowanie celem umo- 
*2ej*ia policy życiowej Towarzystwa wza­
jemnych ubezpieczeń w Krakowie Nr, 93515 
op ewającej na 1000 kor. płatnej okazicielo­
wi po śmierci Bazylego Staryka, która miała 
Zagnąć i wzywa się posiadacza tej policy 
aby zgłosił swe prawa d j 6 tygodni on daty 
tego edyktu.

W razie przeciwnym umaiDy sąd po 
upływie tego terminu tg policę ;ako pozba­
wioną znaczenia.

Sąd powiatowy, Oddział II. 
^ódwołoczyska 17 maja 1920, (4753 2—8)

T. 6/20 (3). Na wniosek Heleny Grem 
kównej w Stanisławowie, podejmuje się po- 
Postępc wanie celem umorzenia wymienionego 
hiiej papieru wartościowego, który miał 
^bioskodawczyni zaginąć; wzywa się posia 
bacza tego papieru, aby go w ciągu sześciu 
^esięcy od dnia ogłoszenia zarządzenia 
P*żedłożył temu sądowi; także inni mtere 
8°Wa_ mają zgłosić swoje zarzuty przeciw 
*hioskowi. V? razie przeciwnym .uznałby sąd 
Po upływie tego terminu ten papier war 
l°ściowy za umorzony.

Omaczeaie papieru wartościowego: 
K-dąiaccka wkładkowa Fowhtowej Kasy za- 
bczkowej w Borszczowie Nr. 1928 na kwotę 
1819 kor. 17 hal. opiewająca na imię Hale 
*a Greufcówna wystawiona z zas rzetsuicm 
ł°djąć może tylko sama Helena Grenkówns.

okręgowy, Oddział IV.
Czortków, dnia 6 lutego 1920, (5007)

Nc. 957/20 (1). Wdrożenie postępo­
wania amortyzacyjnego. Na wniorek Eiioche 
4brach&mowicz« kup..a w Rzesio#ie ..draża 
f t postępowanie celem amortyzacji nastę 
(bjącego^ rzekomo przez wnioskodawcę za- 
ftibiouago dokumentu „poświadczenie na 
^Wziątck kolejowy z un a 9 marca 1920 

1099 opiewający na kwotę 9757 Ma 
^Ukich

Posiadacza powyższego dokumentu 
"2ywa się przeto, aby zgłosił się ze swo­
im i prawami w ciągu 0 miesięcy w przeci­
wnym bowiem razie po upływie powyższego 
e*asokresu za nieistniejący uznany zostanie.

Sąd powiatowy, Oddział I.
Rzeszów, d. 8 maja 1920, (4884

T. IV. 5/20(2). Wdrożenie postępowa- 
^4 amortyzacyjnego. Na wniosek Anny Gru­
powej w Kam enr y pr:y Bielsku wdraża 
1* postępowanie cezem amortyzacji rzeko- 
^0 przez wmoskoaawcjynig zgubionej ksią- 
\ak i wkładkowej kasy oszczędności miasta 

el<flska Nr. 5450 na kor, 700T4 opiewają- 
'*) ba imię Anny Gruszka.

.  Posiadacza powyżej opisanej książeczki 
tywa się przeto, aby zgłosił się ze swo

jemi prawami w ciąga pół roku, w prsec'- 
wnym bowiem rasie po upływie powyższe­
go czasokresu za nieistniejące uznane zo­
staną.

Sąd okręgowy, Oddział IV. 
Wadowice, dnia 3 lntego 1920. (4960)

T. IV. 32/20 (2). Wdrożenie postępo­
wania amortyzacyjnego. Na wniosek Leona 
Ohanki w Grójcu ko/o Skoczowa wdraża się 
postępowanie celem amortyzacji rzekomo 
przez wnioskodawcę zagubionej książeczki 
Kr8? oszczędności miasta Biały Nr. 14198 
i opiewającej na kwotę kor. 76515 i imię 
Leon Ohanka.

Posiadacza powyżej opisanej książeczki 
wzywa się przeto, aby zgłosił się ze swojemi 
prawami w eiągu pół roku, w przeciwnym 
)owitm razie po upływie powyis ego czaso­
kresu za nieistniejące uznane zostaną.

Sąd okręgowy, Oddział IY. 
Wadowice, dnia 8 marca 1919. (4972)

T. YI. 111/20 (1). Zarządzenie umo­
rzenia papierów wartościowych. Na wnieaek 
Jarosława Jelliska pode maje się postępowa­
nie celem umorzenia wymienionego niżej 
papieru wartościowego, który wnioskodawcy 
miał zaginąć; wzywa się posiadacza tego 
papieru, aby go w ciągu sześciu miesięcy 
od dnia ogłoszenia zarządzenia przedłożył 
temu sądowi, takie inni interesowani mają 
zgłosić swoje zarzuty przeciw wnioskowi. 
W razie przeciwnym uznałby sąd na pono­
wny wniosek po upływie tego terminu t ’n 
papier wartościowy za umorzony.

Oznaczenie papieru wartościowego 
Kwit depozytowy z 21 prżiziernika 1911 
wystawiony przez Spółkę kredytową człon­
ków Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń 
w Krakowie L. 6788 na polkę t'g*ż Towa- 
izystwa L. 119.337 i 131371 opiewające 
a .  6000 wystawione na Jarosława Jelliaka,

Sąd okręgowy, ̂ Oddział VI.
Kraków, dnia 16 kwietnia 1920, (4890)

T. YI. 105/20 (2). Zarządzenie umo­
rzenia papierów wartościowych. Na wniosek 
Marji Schindler podejmuje się postępowanie 
celem umorzenia wymienionego niżej papieru 
wartościowego, który wnioskodawczym miał 
zaginąć; wzywa się posiadacza tego papieru, 
aby go w ciągu jednego roku od dnia o- 
głoszenia zarządzenia przedłożył temu są­
dowi ; także inni interesowani mają zgło­
sić swoje zarzuty przeciw wnioskowi. W 
razie przeciwnym uznałby sąd na ponowny 
wniosek po upływie tego terminu ten pa­
pier wartościowy za umorzony.

Oznaczenie papieru wartościowego: 
Na okaziciela opiekający kwit zastawniczy 
filii akc. banku hipotecinego w Krakowie 
z 2 maja 1919 Nr. 54876 na bransoletkę, 
dwa pierścionki, szpilkę, dwa łańcuszki i 
papierośnicę.

Sąd okręgowy cyw. Oddz. VI.
Kraków, dnia 18 kwietnia 1920. (4888)

T. 109/20 (3). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek Mar­
kusa G as jera podejmuje się postępowanie 
celem umorzenia wymienionych niżej papie 
rów .wartościowych, które wnioskodawcy 
miały zaginąć; wzywa się posiadacza tych 
papierów, aby je w ciągu sześciu miesięcy 
od dnia pierwszego ogłoszenia zarządzenia 
przedłożył temu sądowi, także inni intereso­
wani mają zgłosić swoje zarzuty przeciw wnio­
skowi. W razie przeciwnym uznałby sąd po 
upływie tego terminu te papiery wartościowe 
za umorzone.

Oznaczenie papierów wartościowych: 
Książeczka wkładkowa wiedeńsk ego E-nsu 
związkowego filii we Lwowie Nr. 19064 u/ 
na nazwisko Maikus Gasser i kwotę 2195 
to:on 60 h. opiewająca, książeczka wkład­
kowa gal. Kasy oszczędności we Lwowie 
Nr. 143172 na nazwisko Markusa Gtss ra 
i wecł -g stanu i  dnia 5 maja 1917 aa 
kwotę 1080 kor. opiewająca.

Sąd okręgowy cywilny, Oddział VII.
Lwów, dniu 22 kwietnia 1920. (4932)

Nc. V, 203/18, Edykt. Na wniosek 
spadkobierców po bł. p Ghanie ae Spanów 
Ohringer w Horouenca wdraża się postępo­
wanie amortyzacyjne zaginionej ksiąteczki 
wkładkowej (canto c&erente) Firmy A. Jua- 
gem ann et Bohn Nr. 332 na kwotę 519 K 
opiew anej a na imię Chany Spanci wy­
stawionej.

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się, sb j ks ąieeskę sądowi okazał w ciąga 
6 miesięcy od dma ogłoszenia edyktu, Także 
inni interesowani mają wnieść swoje zarzuty 
w tymże ezasokresie, gdyż w przeciwnym 
razie książeczka ta zostanie uznaną po upły­
wie tego cza.okresu za pozbawioną zna­
czenia.

Sąd powiatowy, Oddział V, 
Horodenka, 23 października 1918, (4843)

T. VL 69/20 (2). Zarządzenie umorze­
nia papierów wartościowych. Na wniosek 
Józefa Kutmina w Sni tynie podejmuje] się 
postępowanie celem umorzenia wymienionego 
niżej papieru wartościowego, który wniosko­
dawcy miał zaginąć; wzywa się posiadacza 
tego papieru, aby go w ciągu jednego roku 
od dnia ogłoszenia zsrządzen:a przedłożył 
temu sądowi, także inni interesowani mąją 
zgłosić swoje zarzuty przeciw wnioskowi. 
W razie przeciwnym uznałby sąd na  pono­
wny wniosek po upływie togo terminu ten 
papier wartoścJowy za umorzony.

Oznaczenie papieru wartościowego:
Wystawiany na okaziciela kwit depozytowy 
Spółki kredytowej ciłoa' ów Towarzystwa 
wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie L. 
7544 na pol cę tego Towarzystwa L. 142245.

Sąd okręgowy, Oddział VI.
Kraków, dfiia 16 kwietnia 1920. (4889)

Edykta
w sprawach uznania za zmarłego.

T. 52/20. Wdrożenie postępow ała ce 
lem uzmnia za zmarłego. Stefan Pławucki 
urodzony w r. 1877 w Siemakowcach, rolnik 
przed 15 laty wyjechał za zarobkiem do 
Ameryki i był zajęty w kopalni Kcun’rup
S. Montana, gdzie wskutek zagadnięcia się 
przed 13 laty szybu, wielu robotników tam 
wówczas pracujących utraciło życie. Od 13 
Iety nie ma o nim żadnych wiadomości.

Gdy zatem przyjąć można, ie  zachodzi 
ustawowe domniemanie śmierci w myśl § 24
1. 1 ust. cyw., przeto zarządza się na wnio­
sek Oluśki Pławuckiej, rolniezfci w Kaliaow 
ssezyżsie postępowanie, celem uznania za 
zmarłego, zaginionego. Wydaje się przeto 
ogólne wezwanie, ażeby udzielono sądowi 
lub kuratorowi p. adw. dr. Hermanowi Brua- 
seinowi w Gzortkowie, wiadomości o powyż 
wymienionym.

Stefana Pławuckiego wzywa się, aby 
itawił się przed podpisanym sądem lub w 
inny sposób dał znać o sobie. Sąd tut. na 
ponowny wniosek po dniu 1 kwietnia 1921 
rozstrzygnie o uznaniu za zmarłego.

Sąd okręgowy Oddział IV, 
Gzoitków, 15 marca 1920. (5402 3—3)

T. 290/19(14). Wdrożenie postępowania 
celem uznania *a zmarłego, Józ i Hertig ur. 
w Bóbrce 8 w rzeuia 1879, magazynier ko­
lejowy z Przemyśla, po upadku twierdzy Prze­
myśla dostał się jako cywilny jeniec do nie 
woli rosyjskiej i był w Taszkiencie, gdzie z 
końcem marca 1918 zmarł.

Gdy zatem można przyjąć, że zaistnieją 
warunki uetawowego stwierdzenia śmierci w 
myśl § 24 i 277 ustawy cyw. i § 10 usta­
wy z 16 lutego 1883 Oz, p. p. Nr. 20, za­
rządza się na prośbę Stanisławy Hertig po­
stępowaniu, cale* uznania wymienionej oso 
by za zmarłą, a zarazem ogłasza się we­
zwanie, aby udzielono wiadomości o zaginio­
nym sądowi, albe p, dr. Rawiczowi, adwo­
katowi w Przemyślu, którego ustanawia się 
kuratorem i obrońcą węzła małżeńskiego,

Józefa Hertiga wzywa się, aby stawił 
się przed podpisanym sądem łub w Luny 
sposób dał znać o sobie, Po bezskutecznym 
upływie sześciomiesięcznego czasokresu od 
dnia ogłoszenia edyktu w „Gazecie Lwow­
skiej”, sąd na ponowną prośbę orzeknie osia 
tennie o wniosku,

Sąd okręgowy, Oddział V,
Przemyśl, 30 kwietnia 1920. (6407 3—3)

T. 114/19 '(5). Zarządzenie postępowa­
nia c«lam udowt dnienia śmierci Feliksa Rą- 
pały. Feliks Kąptł i  Jećłówki tuchowskiej 
powołany do służby wojskowej dnia 1, 
sierpnia 1914 r. przy 57 pułku p. został 
wysłany niebawem na front właśni, gdzie 
służbę tę pe łn ł aż do czerwca 1918. W 
czerwcu 1918 roku jak zeznał zaprzysiężuny 
świadek Ignacy Wantueh, Feliks Kąpała 
idąc wraz ze świadkiem i innymi żołniena- 
mi do ronów strzeleckich został trafiony 
odłamkami bomby rzuconej przez lotnika 
włoskiego i odłamkami tego został trafiony 
w rękę a nadto przeszytym na wylot poni 
iej piersi i w tym stanie wzięty do szpitalu

Gdy wobee tego jest prawdopodobne, 
że osoba wymieniona poniosła śmierć zarzą­
dza się na wsi osek Błażeja Starzyka poślę 
powan e ce'.em udowodnienia jego śmierci, 
a sam em  ogłasza się wezwmie, aieby do 
dnia 5 września 1920 roku sądowi albo P, 
adw. Dr. Juliuszowi Kryplewskiemu którego 
ust& awia się kurator, m, udzielono wiado 
mości o zaginionym.

Po upływie tego terminu i po prze­
prowadzeniu dowodów Sąd orzeknie osta e- 
cznie o wniosku,

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Tarnów, 29 maja 1920. (6078 2 - 3 )

T, V. 34/20 (4). Ząrządzenia postępo­
wania celem uznania za zmarłego. Jan Ol­
bracht urodzony w r, 1881 rolnik w Łosznio- 
wie powńt Tarnopol, powołany w czasie 
ogólnej mobilizacji do wojska austriackiego 
opuścił 1 sierpni* 1914 swole miejsce za­
mieszkania i jako żołnierz brał u isisł w woj­
nie światowej, Od roku 1916 nie daje o so­
bie żadnego za*ku życia, co stwierdza świa­
dectwo urzędu gminnego w Łoszmowie z d. 
8 marca 1929. Zaprzysiężonemi zeznaniami 
świadków Jana Prttentora i J fd rie !e Misie­
wicza stwierdzonem zo-tało, że Jan O bricht 
brał udiiat w maju 1917 w ofenzywie na 
froneie włoskim i po bitwie do oddz ału 
swego nie powrócił.

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzą 
wymogi z § 1 rozporządź, z di ia 31 ma^ca 
1918 Dz. p, p. Nr, 128, przeto zarządza 
się na prośbę żony jego Teresy Olbracht 
postępowanie, celem uznania za zmarłego, 
Wydaje się przeto ogólne wezwanie, aby 
udzielono sądowi lub kuratorowi p, dr. Weis- 
nichtowi, adwokatowi w Tarnopolu, wiadomo­
ści o powyżej wymienionym.

Jana Olbrachta, na wypadek gdyby żył 
wsnwa się, aby stawił się przed podpisanym 
sądem, lub w inny sposób dał znać o sol e, 
Sąd tu t  na ponowny wniosek po dniu 1 
grudnia 1920 rozstrzygnie o uznaniu za zmar­
łego i o uznaniu małżeństwa za rozwiązane.

Sąd okręgowy, Oddział V,
Tarnopol, 1 czerwca 1920, (6348 3 —3)

r, V. 63/20 (8). Zarządzenie postępo­
wania celem uznania za zmarłego. Franciszek 
Masuranczyn urodzony w r. 1883 rolnik z 
Iwsczowa górnego powiat Tarnopol, powoła­
ny w czasie ogólnej mooilizaeyi do wojska 
austryackiego ofuścił od roku 1914 swoje 
miejsce zamieszkania i jako żołnierz brat 
udział w wojnie światowej. Od roku 1914 
nie daje o sobie i  dnego znaku życia, co 
stwierdza świadectwo gminy Iwaczów górny 
z dnia 13 lutego 1920.

Gdy zatem przyjąć należy, żt zaistnieją 
ustawowe wymogi uznania go za zmarłego, 
przeto zarządza się na prośbę jego żony 
Kseńki Mizur ńczyn postępowanie, celem 
uszania za znm łegt, Wydaje się przeto we­
zwanie, aby udzielono sądowi lub kuratoro­
wi panu dr, Bosenfeldowi, adwokatowi w 
Tarnopolu, którego ustanawia się obrońcą 
węiia małżeńskiego, wiadomości o powyżej 
wymienionym,

Franciszka Mrzuranczyn na wypadek gdyby 
żył, wzywa się, aby stawił się przed niżej 
podpisanym sądem lub w inny sposób dał 
znać o sobie, Sąd tut. na ponowną prośbę 
pc dniu 1 października 1920 roku rozstrzy­
gnie o uznaniu za zmarłego i o uznaniu 
małżeństwa za rozwiązane.

Sąd okręgowy, Oddział^.Y,
Tarnopol, 2 kwietnia 1920, (6359 3—3)

T. IV, 46/80 (2). Wdrożenie postępo­
wania oeiem udowodnienia śmierci. Poświad­
czeniem gminsem oraz zaprzysiężone*! za- 
zna3'ami świadków Jakóba W źuiaka i Jana 
U łaszki stwierdzono, że Jędrzej Bartusiak 
s n Jekóba i Agaty urodzony 6 listopada 
1887, wyjechał zOsobniay na wojnę 4 sier­
pnia 1914 i dostawszy się do niewoli wło­
skiej w roku 1916, zaciągnął się w szeregi 
L ’gionÓ7 polskich i przebywając w miejsco­
wości Lamandila obok Tury&u we Włoszech 
zachorował i tam w sipitaiu wojskowym 
zmarł w kwietniu 1919,

Gdy wobec tego jest prawdopodobne, 
że Jędrzej Bartusiak poniósł śmierć, za­
rządza się na wniosek Anny Bartusiak po­
stępowanie, eelem udowodnienia śmierci po­
wyższego. Wydaje się przeto ogólne wezwąr 
aie, ażeby uwiadomiono sąd albo kuratora 
adwokata dr. Włodzimierza Gabryszewrkiegp 
w Jiśle  aż do dnia 1 sierpnia 1920 o zagi­
nionym,

Po apływle tego czasokres a sąd roz­
strzygnie o dowodzie zaszłej śmierci.

Sąd okręgowy, Oddział IV;
Jasło, 24 kwietnia 1920, (5558 3—2)

T. IV, 85/19 (3), Wdrożenie postępo­
wania eelem udowodnienia śmierci. Na pod­
stawie zapr*ys:ęioajch zernań świadków Pio­
tra Wójcika, wo ta w Bystrej i Anny Migacz 
przyjić nzleiy za udo*odnioae, te Michał 
Migacz z Bystrej aya Gabryela i Murji, uro­
dźmy 29 lipeł 1869 wyjechał przed około 
20 laty ao Ameryki, zkąd przez początko­
wych 5 lat pisywał do kraju, nnstępaie 
przed około 15 laty wskutek wpadam * ole­
jonego zginął i odtąd aie ma o nim żidnej 
wiadomości.

Gdy wobec tego jeet prawdopodobne, 
że osoba wymieniona poniosł# śmierć, przeto 
zarządza się na wniosek Aany Migacz pc- 
stępowanin, celem udowodnienia jej śmierci, 
Wydaje się przeto ogólne wezwanie, ażeby 
do dnia 1 listopada 1920 albo sądowi, albo 
panu adw. dr, Lipińskiemu w Jaśle, które­



go ustanawia się kuratorem, udzielono wiado­
mości o zaginionym.

Po npływie tego terminu i po przepro­
wadzeniu dowodów sąd orzeknie ostatecznie 
o wnioBku.

Sąd okręgowy, Oddział IV,
Jasło, 18 kwietnia 1920. (5421 3 - 8 )

T, IV. 93/19 (3), Zarządzenie postępo­
wania celem adowodnenia śmierci. Na pcd- 
stawie poświadczenia zwierzchności gminnej 
w Teodorówce z 26 BiJipnn 1919 i zaprzy­
siężonych zeznsó świadka Wawrzyńca Mar- 
kuszki przyjąć należy za udowodnione, że 
Franciszek Gromek urodzony w Teodorówce 
16 stycznia 1881 syn Pawła i Marjanay po­
wołany wskutek mobili-acyi w r. 1915 do 
wojska, był na froncie re bskim, gdzie pe­
wnego dnia w listojaazie 1915 podczas pa­
troli przyniesiono go rannego i odesłano do 
szpitala i od teg) csasu wszelki słuch o nim 
ziginął.

Gdy wobec powyższego jest prawdopo- 
dobnem, że osoba wymieniona pomięła 
śmierć, przeto wdraża się na prośbę Botalji 
Gromkowej postępowanie, celem udowo 
dnienia jej śmierci, a zarazem ogłasza sję we­
zwanie, ażeby do dnia 1 sierpnia 1939 albo 
sądowi albo p. dr, Lipińskiemu, adwo­
katowi w Jaśle, którego ustanawia się zara­
zem kuratorem, udzielono wiadomości o zagi­
nionym, Po upływie powyższego terminu i 
po przeprowadzeniu dowodów sąd orzeknie 
ostatecznie o wniosku.

Iwana Wełyezka, o ile pozostaje przy 
życiu wzywa się, aby stawił się przed pod­
pisanym sądem lub w inny sposób dał znać 
o Bobie. Po d iiu  15 lipea 1920 sąd na po­
nowny wniosek orzeknie ostatecznie o uzna­
niu za zmarłego.

okręgowy, Oddział IV. 
Czortków, 23 grudnia 1919 (4875 3—8)

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Jasło, 13 kwietnia 1920, (5999 8—8)

T, 45/19 (1), Wdrożenie postępowania 
celem uzaania za zmarłego, Iwan Wełyczko 
syn Wasyla ur. w I winko wie dnia 29 gru­
dnia 1889, waleiąe jako żołnierz w styczniu 
1915 na froncie w Karpatach był ciężko 
ranny. Od tego csasu wszelki ślad za nim 
zfginąt i wszelkie pos-.akiwauia za zaginio­
nym nie odniosły żadnego szutku.

Gdy zatem można nrryjąć, że zaistnieją 
warunki ustawowego domniemania śmierci 
w myśl ust. s d, 31 marca Dz, p. p. L. 128 
przeto na prośbę Anny Wełyeiko, ro n czki 
w Iwankowie, zarządza się postępowanie, 
celem unan ia  wymienionej osoby za zmarłą, 
oraz małżeństwo zawarte w Iwankowie w 
dniu 24 maja 1914 r. z Aaną z Pakulaków 
Wełjc*ko za razwiąiane. Wydaje się prz^iO 
ogólne wezwanie, ażeby udzielono wiadomo 
śei o zaginionym sądowi albo p. dr, L a ­
kowi Moslerowi, adwokatowi w Czoitkowie, 
którego ustanawia się kuratorem i obrońcą 
związku małżeńskiego,

T. V, 76/10 (3), Wdrożenie postępowa­
nia celem uznania za zmarłego. Tomasz Łu­
kaszów urodzony 11 maja 1879, rolnik 
z Cbodaczkowa wielkiego powiat Tarnopol, 
powołany został w roku 1914 jako woźnica 
z pcdwodą celem dostawy dl: wojska
sustrjackiego mianowicie dla trenu 8 dywi­
zji kawa'erji rozmti jeh  prowiantów, Od ro 
k* 1914 nie dsje o sobie żadnego znaku ży- 
ci», co stwierdza peświadeie&is urzędu gmin­
nego w Chodorowie wielkim z dnia 24 
kwietnia 1920, Zaprzjsięionemi zeznaniami 
świadków Fab ana Łakassów i Józefa Taba­
ki stwierdzonem zostało, że w drugiej poło­
wie października 1914 w Turce nad Stry- 
em Tomasz Łukaszów z'chorował na chole­

ro i odstawiony został do szpitala, lecz co 
się z nim stało tego świadków ia niawiedią, 
goyż do szpitala niedopuszezano,

Gdy zatem przyjąć należy, że zacho­
dzą wymogi z § 1 ustawy z 31/111 1918 
Nr, 128 Di. p. p. przeto wdraża się na 
prośbę żony jego Agnieszki Łukaszów postę 
powanie, celem uznania za zmarłego, Wydaje 
się przeto ogól wezwanie, aby udzielono są 
dowi Inb kuratorowi panu dr. Weissniehtowi 
adwokatowi w Tarnopolu, wiadomości o po 
wyżej wymienionym.

Tomisza Łukaszów o ile żyje wzywa 
się, aby przed niżej wymienionym sądem 
stawił się lub w inny sposób uwiadomił 
o życiu. Sąd tutejszy na ponowną prośbę 
po dniu 80 listopada 1920 rozstrzygnie 
o uznaniu za zmarłego i o uznanie małżeń­
stwa za rozwiązane,

się na prośbę żony jego Marji Mossczuk 
postępowanie eelem uznania za zmarłego. 
Wydaje się przeto wezwanie, aby udzielono 
sądowi lub kuratorowi p. dr. Menkesowi, 
adwokatowi w Tarnopolu, którego ustauawia 
się obrońcą węzła małżeńskiego, wiadomość 
o powyżej wymienionym.

Fedka Moazczuka na wyptdek gdyby 
żył, wzywa się, aby przsd niżej wymi nio 
aym sądem stawił się, lab ^  inny Bposób 
uw lido mil o żyd u. Sąd tutejszy na ponowną 
prośbę po dniu 1 paź Wernika 1920 raku 
rozstrzygnie o uznaaiu za zmarłego i o 
uznanie małżeństwa za rozwiązane,

Sąd okręgowy, Oddział V.
Tarnopol, 9 kwietnia 1920. (6449 1 - 8 )

8ąd okręgowy, Oddział V. 
Tarnopol, 15 maja 1920 (5440 1—8

T, V. 57/20 (3). Wdrożenie postępo­
wania celem uznania za zmarłego Fedko 
Mosiczuk urodzony 9 stycznia 1887, rolnik 
z Kipisczki, powołany w czasie ogólnej mo­
bilizacji do wojska austrjackiego, opuścił 
od roku 1914 swoje miejsce zamieszkania 
i jako żołnierz brał udział w wojnie świa­
towej. Od roku 1914 nie daje o sobie ża­
dnego znaku życia, co stwierdza świadectwo 
gminy Krasówka z dnia 24 lutego 1920.

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzą 
wymogi uznania za zmarłego, przeto wdraża

T. 330/18 (5), Zarządzenie postępowa­
nia calem uznania aa zmarłego, Ssńko Szyp 
z Posady rybotyrkiej, urodzoiy 15 sierpnia 
1885, żołnierz 10 pułku (icehoty iako jesiec 
wijanny z końcem reku 1915 lub z po 
ćzątkiem 1916 zmarł w szpitalu Galist.

Gdy zrtem można przyjąć, że zaistnie­
ją warunki ustawowego stwierdzenia śmierci 
w myśl § 24 i 877 ustawy cyw. i uBta- 
wy z 16 lutego 1888 Nr. 20 Dz. p, p.( 
zarządza się na wniosek Matrony Szyp po­
stępowanie, eelen. uznania wymienionej oso­
by za zmarłą, i uznania małżeństwa tegoż 
zawartego 16 Sutego 1911 z Matroną Szyp 
za rozwiązane a zarazem ogłasza się, ażeby 
udzielono wiadomości o zaginionym sądowi 
albo panu dr. S hueebaumowi adwokatowi 
w Przemyślu, którego ustanawia się kurato­
rem i obrońcą węzła małżeńskiego,

S«ńka Szyp* wzywa się, aby stawi? 
się przed podpisanym * sądem, lub w inny 
sposób dał znać o sobie. Po upływie 6 mie­
sięcznego czasokresu od ogłoszenia edyktu 
w Gazecie, sąd na ponowną prośbę orzeknie 
ostatecznie o wniosku,

guliesowi w Czo.tkowie wiadomość o powyi 
wymienionym,

Józefa Ziobraka syna Wawrzyńca wzy1 
wa Bię, aby przed niżej wymieniosym ssde* 
Btawił się lub w iaay sposób uwiadomi 
o Bwim życiu Sąd tutejszy n» ponowni 
prośbę po dnia 1 czerwca 1921 rozstrzygnie 
o uznaniu za zmarłego.

Sąd okręgowy Oddział IV. 
Curtków. 20 kwietnia 1920. (6944 1 I

Sąd okręgowy, Oddział V. 
Przemyśl, 7 kwietni* 1920. (6408 1—8)

T. 72/20. Wdrożenie postępowania 
lem uznania za zmarłego. Józef Ziobnk

ce-
smarłego. Jótef Ziobnk syn 

Wawrzyńca i Magdaleny urodzony w Białym 
Potoku dnia 25 marca 1877 przed przeszło 
20 laty udał się za zarobkiem na Bakowinę 
i od czasu opuszczeni* wsi rodzinnej wszel­
ki ślad za nim zaginął.

Gdy satom przyjąć należy, że zachodzi, 
ustawowe domnieminie z § 24 L I  ust, 
cyw., przeto wdraża się . - .p ro ib j  Kttarzyny 
Juzwisz}n z Sossowa postępowania celem 
uznania za zmarłego-zagiaicn^go. Wydaje się 
przeto ogólne wezwanie, aby udzielono są­
dowi lub kurat rowi p. adw. Dawidowi M»r-

T. 58/20 (2). Wdrożenia posęąowani1 
celem udowodnienii śmierci. Piotr Kiemick 
Bya Antosiiego i Tekli urodzony w Salówfl 
dnia 12 sierpn:a 1885 rezerwista 95 pp- 
w czasie ogólnej mobili sacji w roku 1911 
powołany był do służby wojskowej. Świadek 
Jan Kostecki zeznał, że widział jak Piot' 
Kisrnicki biorąc w dniu 26 grudnia 191? 
czynny udział w bitwie koło Lisienic obok 
Tarnowa padł zabity cd kul karabinowych, 
tożsamość jego osoby sprawdził świadek 
znalezioną przy trupie leg tymacją.

Gdy wobec tego jest piawdopodobnen 
ża WBpomutiama osoba pr niosła śmierć, *»' 
rządza się pa wniosek Agnieszki Swiżewt-kiej 
zamężnej Kiernickiej postępowanie celem u 
dowodc enia śmierci, s zzrazem ogłasza si| 
wezwanie, aby do dnia 1 września 1920 
udzielono sądowi wiadomości o zaginionym

Po upływie tego terminu i przejrow*' 
dżemu dowodów sąd orzeknie ostateczni6 
o wniosku.

Sąd okręgowy, Oddz, IV, 
Czortków, 11 maja 1920, (6943)

T. IV. 48/20 (1). Wdrożenie postę 
powania celem uznania za zmarłego, Mich® 
Sleihk syn Wojciecha i Anny urodzosj 
1887 w Kamsazstay powiat Żywiec, icłsier* 
77 pułku piechoty od m*ja 1915 nie d«’ 
o sobie żadnej wiadomości,

Gdy sstem przyjąć należy, że zachód*- 
ustawowe dcmnienmie z § 24 L. 2 usUWj 
cyw., prz -to r-Qr*ża się na prośbę jego tonj 
Agnieszki w Kam BBin cy postępowanie cele® 
uznania za zmarłego. Wydaje się przett 
ogólne wezwanie, abv udzielono sądowi ltń 
adw. K-ikieikowi w Wadowicach wiadomości 
o powyż wymienionym,

M. łu ła  SLziaka wzywa się, abj 
prred niżej wymienionym sądem stawił sit 
lub w inny sposób uwiadomił o swem życiu- 
Sąd tut. na ponowną prośbę po dniu 
grudnia 1920 roku rozstrzygnie o uznaniu 
zmarłego,

Sąd okręgowy Oddział IV. 
Wadowice, 4 kwietni* 1920
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S D O I T I E S I S n s r i . A .  P B W W A T N E

KAWĘ PALONA E S E S
codziennie świeżo paloną za pomocą gorącego gowietrza poleca w e  L w o w ie ,  R u t o w s k le g o  3 ,

Adwokackie i notaryalne
i  i n n e  d r u k i
do nabycia w  d ru k a rn i

I g n a c e g o  J a e g e r a  
we Lwowie, ul. Sykstusha Ł. 33.

Sierpy — Sierpy
poleca firma

Antoni Halskl SffibleSMCltt&O 3.

Dyrekcje Zakładu zastawniczego Kasy oazczę- 
dnrści król. woln. m Sanoka ogłasza po myśli 
§ 13 statutu, ze doniesiono jej, jakoby karta za 
stawnicza tego Zakładu z dnia 17 czerwca 1913 
Nr. 384 zaginęła. Wzywa się przeto każdego, kto 
tę kartę posiada, lab do niej rości sobie prawa, 
aby zgłosił się do Dyrekcyi najpóźaiej daia 15 
sierpnia 1920 i przw*"swe wykazał, gdyż po upły­
wie tego terminu postąpi się po m jśli § 18 sta­
tutu.

Sanok dnia 8 maja 1920, 4398 1—8
D y r e k c j a  Z a k ł a d u .

TABLICE lane i malowane
w y k o n u j e  n a jta n ie j  R Y T O W N IK

J. Goldgsier, Lwów, Sykstuska 17.
Centralne Biuro Komisowo - Spedycyjne

ADOLFA KREBSA

M aszyny  do sz y c ia
ŻŚrJ . najlepszych systemów najkorzystniej 

8208 można nabyć u firmy 5—10

Aleksander Malimon

Jm ,

skład maszyn dolszycla 
L w ó w ,  W  a ł o w a  i l  A .  
iprzyjmnje flif maszyny do naprawy.

L w ó w , u l. K o łłą ta ja  I. 8
u k u tB o m  wstellieito rodialn spedycye, oclenia., reeksjedycye. dowozy 

4 8 6 1  przesyłek w a j e j /m c i  i  poledynczycŁ 4 - i o
Regularny ruch wagonów zbiorowych pod konwojem

Fotografia do legitymacyl od 5 Mk.
wykonuję się zaraz,

Dzieci szkolne 1 wojskow i niają zniżkę- 
powiększenia Tabla grupy poleca najtaniej
^Teclmieum“ Łw6w, Jablono wsfeieh U.

• C U K R Y  I C ZEK O LA D Y
najtaniej w lwowskich domach cukrowych

■ J . B .  R A U C H  we Lwowie
■ G łó w n y  s k ła d  p r z y  u l. L e g io n ó w  3 3
■ P lU e : A k a d e m ic k a  26 , H a l ic k a  », L e o n a
■ S a p ie h y  17 i  G ró d e c k a  76 . ROK ZAŁOZ. 1800

ZA K Ł A D  D E N T Y ST Y C Z N O  - TECH NICZNY

L E O P O L D A  H IS S A
g&r L W Ó W , UL. LEG IO N Ó W  L. 5 3 .  -*BS

LB. 1702/20 6984
X V II. B. D epartam ent M agistratu.

Komunikat.
Wzypg s 'g p. T. Kupców rejonowych jafcoteż 

P ? . Kierowników konBumiw, aby zwrócili d«i* 
15 l ąc* 1920 r. (t. i. »» czwartek) w godtinich 
sopołudniowych a mianowicie od 5—7 XVII, B. 
Departamentowi Magistratu ul. Piekarika 1, 11, 
karty ehlcbowo-mącme n i e b i e s k i e  ojjerające 
oa okres citerech tygodni t. j. cd 16 eserwes 
1920 r. do 13 lipca 1920 r.

Karty chlibowo-mącsie należy oddać w pa- 
hj±'tac-n należycie związanych, dokładnie deklaro­
wanych, nadto w każdym pikiecie muszą być od­
cinki z każdego tygodnia osobno B e t k a m i  uło­
żone i twiąnne,

Nio oddań1 e kart w wyznaczonym powy­
żej terminie kara a e będzie wysoką grzywną 
a nadkt pociągnie za sobą utratę prawa rejo­
nowej sprzedaży.

We Lwowie, daia 13 lipca 1920 r.

Officier Franęals dósirerj* ; 
louer logement en viUe_' 

S’adre8ser Commandant Me®/ 
na, Hotel Krakowski Nr. 811'

L E K A R Z - D E N T Y S l*

Dr. M. Wiktor
przy placu Karyacklm 1* 

n zbiegu ni. Ecpcrzik*
ordynuje w ehorobaśh zębójl 
jamy ustnej, gardła ł  ■ o f 
Wyjmowanie zębów b «  boJj! 
Pracownia sztucznych *ęb®!j 
w kauczuku, złocie j 
otwarta od 10-6 beapnerWf'

śs ia i
32, i
1920
dzeni
■tra
1919
nąd :
1919
> z d
30, p

Antor

Obrączki ślubni p .
1 4 - k a r a to w e  I  W

od 700 Mk. za pad
poleca 

Z a k ła d  ju b ile r s k i Jenie
H M A  N D L

K o p e r n i k a  L .
(naprzeciw Kina „Kopert^ Syisst

Eos,, tow tlella , iJ0<5| k ,w8„
po cenach hurtowhg: t | , _  7

poleca „PILOT", Lwów, »*
Jeń a 
to się |

torego 4,

Popierajcie Polską Pożyczkę Odrodzenia!

Mydła toaletowa
k r a jo w e  I z a g r a n ic * ^  ^  Pr*

polsca 1
Hurtownia flrntf. ? >0iaku

M ichał H aciej
Lwów. nl. Kazimierzowsk* J , trsynas

Kapelusze, czapki i
przyjmuje do odnawiani* ] 

W. Anie. Lwów Skarbkowi*

Z Drukarnii 1 zarządem Tówfą Ziembińskiego.
onoiozsja iMCjzood

Wolę, ł 
by, tei 
Do stałe  
Dniestr 
dotkliw  
*»ś w  1


